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do mocarstw zachodnich

proponuje zwołanie rady 4 ministrów
pod warunkiem jloroztutuatua 

interesów radzieckich jest możliwe

MOSKWA (API) Wczoraj w nocy oficjalna 
agencja radziecka TASS opublikowała tekst noty 
rządu radzieckiego do mocarstw zachodnich, 
w której rząd radziecki proponuje zwołanie 
posiedzenia rady ministrów spraw zagrani­
cznych celem omówienia sytuacji w Berlinie 
i w Niemczech. Sprawa ta ma być potrakto­
wana jako całość zgodnie z traktatem pocz­
damskim.

Minister Bevin odbył w poniedziałek rano konferencję z brytyjskim przed­
stawicielem w Radzie Bezpieczeństwa — Cadoganem, w związku z notą rządu 
radzieckiego, proponującą wznowienie rozmów czterech mocarstw.

Tekst noty brzmi w streszczeniu:
„26 września rządy Stanów Zjedno­

czonych, Wielkiej Brytanii i Francji 
wystosowały do jzą-du ZSRR identyczne 
noty odnośnie obecnej sytuacji' w Ber­
linie. Rząd radziecki przyjął do wiado­
mości notę trzech mocarstw i uważa za 
wskazane oświadczyć, iż odpowiedzial­
ność za sytuację, która powstała w Ber­
linie, spada całkowicie na rządy wy­
mienionych państw.

Sprawa Berlina nie. istniała, dopóki 
rządy Sianów Zjednoczonych, Wiel­
kiej Brytanii i Francji nie zaczęły 
przeprowadzać oddzielnej reformy 
walutowej w zachodnich strefach 
Niemiec i w trzech zachodnich sekto­
rach Berlina.
Stany Zjednoczone wraz z Wielką 

Brytanią rozpoczęły politykę podziału 
Niemiec, stwarzając w strefach okupa­
cyjnych amerykańskiej i brytyjskiej 
oddzielną jednostkę gospodarczą. Po­
sunięcie to jest sprzeczne z układem 
poczdamskim. Skutkiem jego, porozu­
mienie w sprawie wspólnej kontroli 
czterech mocarstw nad okupowanymi 
Niemcami zostało poważnie naruszone.

Polityka państw anglosaskich w stre­
fach zachodnich prowadzi w coraz wię­
kszym stopniu do wzrostu elementów 
antydemokratycznych i hitlerowskich, 
które są odpowiedzialne za agresywną 
politykę hitlerowskiego imperializmu. 
Elementy te nie wyrzekły się nadziei 
zemsty, co stanowi groźbę nie iylko 
dla państw zachodnich, ale dla Europy 
i całego świata. Gospodarcza rozbudo­
wa potencjału wojennego w Niemczech 
zachodnich, szczególnie w związku z 
planem Marshalla — .stwierdza dalej 
nota — grozi pokojowi. Tego rodzaju 
sytuacja stanowi

pogwałcenie 
układu poczdamskiego

I pózostaje w sprzeczności z interesami 
wszystkich narodów miłujących po­
kój".

Prawa czterech rządów do admini­
stracji Berlina, który jest położony w 
strefie radzieckiej mają znaczenie tyl­
ko o tyle, o ile Niemcy uznawane są za 
jednolite państwo, a Berlin za jego sto­
licę. W świetle tego faktu trzy rządy 
zachodnie oddzieliły Niemcy zachodnie 
od ich części wschodniej i ustanawiają 
oddzielne państwo, a więc prawo ad­
ministrowania Berlina przez te rządy 
traci wszelki sens.

Stany Zjednoczone, Wielka Bryta­
nia i Francja, ze względu na swą se­
paratystyczną akcję w strefach za­
chodnich Niemiec i w trzech sekto 
rach Berlina zniweczyły system ad­
ministracji czterostronnej zarówno 
Niemiec, jak i Berlina.
Podważyły one bowiem prawną pod­

stawę, która zapewniała im udział w 
administracji Berlina, Pomimo to je­
dnak rząd radziecki nie oponował prze­
ciwko obecności oddziałów okupacyj­
nych trzech mocarstw w Berlinie, co 
zostało potwierdzone przez premiera 
Stalina podczas jego spotkania z przed-

stawicielami Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii i Francji 2 sierpnia.

Propozycje 
generalissimusa Stalina

w czasie konferencji brzmiały:
a) Dowództwo radzieckie anu/uje 

ograniczenia transportowe zaprowa­
dzone ostatnio w ruchu między Berli­
nem a strefąmi zachodnimi.

b) Jednocześnie w całym Berlinie zo­
stanie wprowadzona marka niemiecka 
strefy radzieckiij, podczas gdy marka 
zachodnia zostanie wycofana z obiegu 
na tym terenie.

Nota stwierdza dalej, że Generalissi­
mus Stalin podczas konferencji moskie­
wskiej zwrócił się do rządów Stanów 
Zjednoczonych, W. Brytanii i Francji, 
by odroczyły wykonanie decyzji lon­
dyńskich odnośnie utworzenia rządu 
zachodnio-niemieckiego, aż do czasu 
obrad rady ministrów spraw zagranicz­
nych w sprawie Niemiec, jako całości.

Możliwość takiego odroczenia była 
dyskutowana później, w czasie specjal­
nych spotkań między Stalinem i Moło- 
towem z jednej strony, a przedstawi­
cielami mocarstw zachodnich z drugidj 
strony.

Nieusprawiedliwione żądania
Nota radziecka stwierdza dalej — 

jasno, że „odpowiedzialności z<a emisje 
marek wschodnich nie może ponosić 
nikt inny, jak tylko dowództwo radziec­
kie. Całe życie gospodarcze strefy ra­
dzieckiej zależy bowiem-od ilości pie­
niędzy w obiegu". W czasie rokowań 
berlińskich dowódcy naczelni mocarstw 
zachodnich żądali ustanowienia kontro­
li trzech mocarstw nad emisją pienię­
dzy w strefie radzieckiej. W praktyce 
oznacza to, że pragnęli rozciągnąć kon­
trolę nad całym życiem gospodarczym 
tej sbrefy.

Usiłowania przeciwstawienia stanowi­
ska głównego dowódcy radzieckiego w 
Berlinie stanowisku rządu radzieckiego, 
zostały przez rząd sowiecki odrzucone 
w nocie z 18 września. Rząd radziecki 
opierał się stale na dyrektywach usta­
lonych 13 sierpnia. Rząd ZSRR nadał 
uważa wspomniane dyrektywy za zado­
walającą podstawę do porozumienia i 
do nawiązania stosunków handlowych 
między radziecką strefą okupacyjną 
Niemiec a pozostałymi strefami.

Nieuregulowane pozostały sprawy 
ustanowienia kontroli nad transportami 
towarowymi i pasażerskimi drogą po­
wietrzną między Berlinem i strefami za­
chodnimi. W związku, z istnieniem 
dwóch oddzielnych walut na terenie 
Niemiec, konieczność posiadiania przez 
dowództwo radzieckie odpowiednich 
gwatrancyj, że transport powietrzny nie 
będzie służył nielegalnym kombinacjom 
'walutowym, jest zupełniia jasna.

Sprawa ta została jednomyślnie u- 
zgodniona. 18 września przedstawiciel 
St. Zjednoczonych oświadczył: „Jest zu­
pełnie zrozumiałe, że ZSRR chce mieć 
pewne gwarancje, uniemożliwiające u- 
żywania transportu powietrznego dla 
nielegalnych operacyj walutowych i 
czarnorynkowych. Odpow ednie gwa­
rancje w tym zakrę cę mogą być łatwo

® Sprawa sytuacji berlińskiej jest 
ściśle związana ze sprawą Niemiec jako 
całości, a’ mianowicie ze sprawą roz- 
członikiowywania Niemiec, ze sprawą u- 
tworzeńia oddzielnego rządu w Niem­
czech zachodnich. W związiku z tym 
oraz zgodnie z artykułem 107 Karty 
Narodów Zjednocz, sprawa ta powinna 
być rozwiązana przez te rządy, któ­
re ponoszą odpowiedzialność za okupa­
cję Niemiec i wobec tego nie podlega 
kompetencji Rady Bezpieczeństwa.

O Oświadczenie rządu St. Zjedno­
czonych, że powstała sytuacja, która 
rzekomo zagraża międzynarodowemu 
pokojowi i bezpieczeństwu, nie odpo­
wiada istotnemu stanowi rzeczy i nie 
jest niczym innym, jak tylko środkiem

zapewnione". Jeśli rządy ©trzech mo­
carstw uważają to oświadczenie za słu­
szne, wówczas rząd sowiecki uważa za 
całkowicie możliwe dogodne uregulo­
wanie wspomnianej kwestii na podsta­
wach łatwyich do przyjęcia przez obie 
strony. '

Rokowania w sprawie Berlina stwo­
rzyły

Manuilski demaskuje 
ciche iiliimatam

Monopol w dziedzinie broni atomowej
lub szantaż „pokojem atomowym"

PARYŻ (PAP). NA SOBOTNIM POSIEDZENIU KOMISJI POLITYCZ­
NEJ ZGROMADZENIA NARODÓW ZJEDNOCZONYCH, OBRADUJĄCEJ 
NA TEMAT KONTROLI ENERGII ATOMOWEJ, DELEGACJA RADZIECKA 
ZŁOŻYŁA PROJEKT NASTĘPUJĄCEJ REZOLUCJI:

„Zgromadzenie Narodów Zjednoczonych zaleca Radzie Bezpieczeństwa 
i Komisji Atomowej:

1. kontynuować pracę w kierunku ustalonym przez rezolucje z dnia 
24. I. i 14. XII. 1946 r. Zgromadzenia Narodów Zjednoczonych,

2. przygotować projekty konwencji o zakazie broni atomowej 1 o usta­
nowieniu międzynarodowej kontroli energii atomowej z uwzględnieniem, że 
konwencja o zakazie broni atomowej jak również konwencja o ustanowie­
niu międzynarodowej kontroli energii atomowej będą podpisane i wprowa­
dzone w życie jednocześnie.

PARYŻ (SAP). Posiedzenie komisji 
politycznej Zgromadzenia Ogólnego 
ONZ, poświęcone w dalszym ciągu 
kontroli energii atomowej, rozpoczęło 
się w poniedziałek rano pod przewod­
nictwem ministra spraw zagranicznych 
Belgii Spaaka.

Delegat Ukrainy Manuilski oświad­
czył, że ostatnie propozycje radzieckie 
umóżliwiają komisji politycznej wy­
brnięcie z ślepego zaułka.

„Panowie mówicie, że nie wiecie co 
dzieje się w Związku Radzieckim — 
powiedział delegat Ukrainy zwracając 
się do ministrów Mac Neila i Spaaka
— a nie wiecie dlatego, bo wiedzieć 
nie chcecie". Dzieją się tam rzeczy 
bardzo proste, lecz bardzo pouczające
— dodał Manuilski — i porównał nau­
kowe dane o rozwoju i odbudowie go­
spodarczej Związku Radzieckiego z 
kłamstwami, które służą do podsycania 
histerii wojennej i bajki o żelaznej 
kurtynie, wymyślonej przez Churchilla.

,,Z największym zainteresowaniem 
oczekujemy reakcji delegacji amery­
kańskiej na propozycję ministra Wy­
szyńskiego" — mówił dalej Manuilski*. 
Mówca podkreślił, że Stany Zjednoczo­
ne, narzucając większości swój plan, 
postawiły następujące ultimatum: 
„Albo zgadzacie się na nasz plan, albo 
będziemy kontynuować fabrykację 
bomb atomowych" i stworzymy w ten 
sposób doktrynę „pokoju atomowego", 
aby utrzymać inne narody w obawie

możliwości 
dojścia do porozumienia

Między czterema mocarstwami., na aa- 
sadach zadowalających obie strony 
gdyiby rządy St. Zjednoczonych, Anglii 
i Francji nie wysunęły roszczeń, któ­
re nie dają się pogodzić z prawami. 
ZSRR w sowieckiej strefie Niemiec. 
Rokowania zostały zerwane, gdyż mi­
mo malej wagi nieuzgodnionych punk­
tów, rządy mocarstw zachodnich odmó­
wiły wypełnienia dyrektyw dla dowód­
ców naczelnych.

Pozbawione podstaw zarzuty
Przeciwko ZSRR rządy trzech mo­

carstw uczyniły wszystko co w ich mo­
cy, aby wywołać szum wokół kwestii 
tzw. blokady Berlina W istocie żadnej 
blokady nie ma. Twierdzenia mocarstw 
zachodnich o głodzie i możliwościach 
wybuchu epidemii, są całkowicie poz- 
bawone racji. Służą jako zwykły chwyt 
propagandowy. Berlin otrzymuje dostaw 
teczne dostawy żywności, a rząd so­
wiecki podjął już kroki dla zapewnie­
nia ludności tego miasta wszystkiego, 
co jej potrzeba. Również i dostawy dla 
wojsk okupacyjnych nie są zagrożone. 
Wprowadzone przez władze sowieckie 
ograniczania transportowe nie mogą 
zostać zniesione dopóty, dopóki nie zo­
stanie uregulowana kwestia jednej wa­
luty dla Berlina.

Nota oskarża dalej mocarstwa za­
chodnie o usiłowanie wywołania wrze­
nia, alarmu i histerii wojennej i nie­
chętnego stanowiska w sprawie uregu­
lowania kwestii Berlina. Nota energicz­
nie zaprzecza twierdzeniu mocarstw za­
chodnich że władze sowieckie przyczy­
niły się do niespokojnego nastroju w 
Berlinie.

Twierdzenie rządów St. Zjednoczo­
nych, Anglii i Francji, że w Berlinie 
powstała sytuacja stanowiąca groźbę 
dla międzynarodowego pokoju i bez­
pieczeństwa, jest pozbawiona wszelkich 
podstaw — stwierdza nota radziecka. 
Oświadczenia tego rodzaju nie mogą 
odwrócić uwagi od separatystycznej i 
antydemokratycznej polityki, prowadzo­
nej w Niemczech zachodnich, przy po­
mocy której przekształcą się strefy za- 

, chodnie w posłuszne narzędzie agresyw­
nych planów ściśle określonej grupy 
wielkich mocaistw.

„Nie można zaprzeczyć, że jeśli kto­
kolwiek jest odpowiedzialny za obecną 
sytuację w Berlinie, to są to państwa 
zachodnie, które spowodowały zerwanie 
rokowań w sprawie uregulowania sy­
tuacji berlińskiej. Jednocześnie rządy 
St. Zjednoczonych, Francji i Anglii zi­
gnorowały swe obietnice przedłożenia 
kwestii spornych w sprawie Niemiec i 
Berlina do rozpatrzenia Radzie Mini­
strów spraw zagranicznych, w której 
kompetencjach, jak wiadomo, leży re- 
gulowanie kwestii tego rodzaju". ,

Nota stwierdza dalej- „w związku z 
tytm, że rządy St. Zjednoczonych, W. ( 
Brytanii i Francji zapowiedziały, iż 
przedstawią sprawę sytuacji w Berlinie , 
Radzie Bezpieczeństwa dla zbadania, . 
rząd ZSRR uważa za wskazane złożyć j 
ustępujące oświadczenie, i

i narzucić im swą supremację militarną
i gospodarczą. ,

Dążąc do utworzenia międzynarodo­
wego organu kontroli poza ONZ i poza 
Radą Bezpieczeństwa, Stany Zjednoczo- 
czone chciałyby zapewnić sobie „naj­
większy pakiet akcji" i prawo nieza­
przeczalnego pierwszeństwa w dziedzi­
nie energii atomowej.

Przemówienie swe zakończył Ma­
nuilski wyrażeniem nadziei, że w ło­
nie komisji znajdą się ludzie, którzy 
dobrze rozważą „za i przeciw" pro­
pozycji radzieckiej i stwierdzą jej 
słuszność i sprawiedliwość.

j --------------------

Protest gen. Dratwina 
przeciw samowoli 

anglosaskich lotników
BERLIN (SAP). Komunikat oficjał- • 

ny radzieckiego biura informacyjnego 
podaje, że radziecki dowódca wojsko­
wy w Niemczech generał Dratwin wy­
stosował w niedzielę do brytyjskiego 
dowódcy wojskowego <jen. Neville 
Brown Johna oraz do amerykańskiego 
•dowódcy wojskowego gen. George 
Haysa pismo z protestem przeciwko 
stałemu naruszaniu przez samoloty bry- , 
tyjskie i amerykańskie podstawowych 
zasad dyscypliny lotu nad Berlinem i w 
„korytarzach powietrznych", łączących 
z strefą zachodnią Niemiec.

Strajk powszechny górników we Francji
Wszystkie zagłębia węglowe unieruchomione

PARYŻ (SAP). Już pierwsze wia­
domości otrzymane z kopalń węgla po­
łożonych w departamencie Nord —- 
wskazują że w okręgach Berhune Va- 
lenciennes i Lens strajk górników ma 
charakter powszechny. Strajkują też 
górnicy kopalni położonych na połud­
niu w Gardanne i Grand Combę.

W centralnym zarządzie CGT — w 
Paryżu w poniedziałek rano otrzymano 
wiadomości, że wszystkie zagłębia 
węglowe Francji zostały objęte straj­
kiem. Strajkuje ponad 300.000 górni­
ków i urzędników kopalnianych. Do 
liczby tej należy dodać jeszcze górni­
ków z kopalń bauksytu i rudy żelaznej 
w departamencie Meurthe et Moselle, 
którzy zastrajkowali już przedtem. Naj­
więcej strajkujących jest w departa­
mencie Nord l pas de Calais — 
(200.000). *

Do strajku przyłączyli się górnicy i 
pracownicy biurowi należący nie tylko 
do CGT, lecz i do chrześcijańskich 
związków zawodowych i do Force 
Ouvriere.

Komitet wykonawczy chrześcijań­
skich związków zawodowych uchwalił, 
że członkowie tego związku przyłączą 
się do strajku na razie na 48 godjzin, 

po czym będą powzięte decyzje w spra­
wie dalszej akcji. Na wtorek przewi­
dziane są masowe demonstracje prze­
ciwko wzrostowi cen i gospodarczej 
polityce rządu Oueuilla.

Blum w Rzymie
RŻYM (PAP). 3 bm. przybył do 

Rzymu — Leon Blum. Powitał go na 
lotnisku drugi odszczepieniec partii so­
cjaldemokratycznej — Saragat. Ofi­
cjalnym celem wizyty Bluma jest rze­
komo chęć wzięcia udziału w uroczy­
stości, która odbędzie się w Mediola­
nie. Blum ma przeprowadzić w rze­
czywistości rozmowy z Sforzą, na te­
mat udziału WłocK w bloku zachod­
nim.

Zgodnie z układem poczdamskim
wywarcia presji, próbą zużytkowania 
Narodów Zjednoczonych dla osiągnię­
cia agresywnych celów Stanów Zjedno­
czonych.
$ Rząd radziecki proponuje, by dy­

rektywy dla dowódców naczelnych w 
Berlinie, uzgodnione 30 sietpnia, zosta­
ły uznane za porozumienie zawarte mię­
dzy rządami ZSRR, Stanów Zjednoczo­
nych, Wielkiej Brytanii i Francji i by 
na podstawie tych dyrektyw została roz­
wiązana 9prawa Berlina

@ Rząd radziecki proponuje zwoła­
nie rady ministrów spraw zagranicz­
nych, dla zbadania sprawy Berlina oraz 
sprawy Niemiifec, jako całości, zgodnie 
z układem poczdamskim czterech mo­
carstw.

Bertrand Russel 
u rato ujantf 

po lodowatej kąpieli 
OSLO (PAP). We fiordzie norwe­

skim Trondheim zatonął wodnopłato- 
wiec norweski, lecący z Oslo do pół­
nocnej Norwegii. Na pokładzie znaj­
dowało się 38 pasażerów i 8 członków 
załogi. 18 osób zginęło. Wśród roz­
bitków znajduje się znańy filozof bry­
tyjski Bertrand Russel, który płynął 
kilka minut w lodowatej wodzie, zanim 
został uratowany.

Unicestwiony zamach 
na premiera Czechosłowacji

PRAGA (PAP) Ogłoszono tu ofi­
cjalny komunikat stwierdzający, że u- 
daremniony został spisek przeciwko 
premierowi Czechosłowacji — Zapoto- 
cky‘emu. W spisek zamieszane były e- 
lementy z tzw. katolickiej partii ludo­
wej, które pozostawały w kontakcie ż 
zagranicą. Prasa wymienia jako uczest­
ników 6pisku 3 księży z Moraw*



Roboinicy „Cegielskiego" wałcza o produkcję

Ignacy Litwinowicz wykonał 678O/O normy
Walka o produkcję jest walką o niepodległość. Tę prawdę ro- 

ztimieią doskonale robotnicy, którzy masowo biorą udział we 
współzawodnictwie pracy. Zakłady Cegielskiego zatrudniające 10 
tys. robotników wyłoniły bardzo dużą ilość przodowników. Niespo- 
sób wymieniać wszystkich, gdyż zajęłoby to zbyt wiele miejsca. 
Osiągane przez nich wyniki, podniesienie poziomu produkcji Zakła­
dów tak potrzebnych w naszym życiu gospodarczym, jest właśnie 
ich dziełem. Dlatego też czołowi przodownicy otrzymali wczoraj 
nagrody pieniężne w wysokości 5 i 3 tysiące złotych. Czołowym 
przodownikiem w Zakładach Cegielskiego jest w tej chwili p. Igna­
cy Litwinowicz, który wykonał 678°/o normy.

przemawiał dyrektor Zakrzewski, a ja- 
ko przedstawiciel partyj robotniczych 
sekretarz dzielnicowy PPR p. Szternal.

Nagrody wręczył dyrektor fabryki 
wagonów p. Dąbrowski.

Z braku miejsca podajemy tylko 
tych robotników, którzy przekroczyli' 
300% normy. Są to: Ignacy Litwino­
wicz — 678°/o, Jan Bernatt — 562%, 
Kazimierz Bąkowski — 507%, F. Kas­
przak — 470%, K. Czujka — 461%, F. 
Grajek — 455%, Władysław Olen- 
der — 452%, St. Szablewski — 436°/6,

Genowefa Teraźniewska — 432%, J. 
Wujec — 397%, Bogumił Pawłowicz — 
— 391%, K. Baranowski — 345%, Eug. 
Buda 354 °/o, J. Przybylski 351 %, Fr. Hel­
pa 328%, L. Kluczyński 314°/o, J. Gen- 
dera 373%, J. Kaczmarek 341°/e, Aloj­
zy Gronowski 324%, Józef Judek 
361%, M. Paluszczak 344%, Cz. 
Krawczyk 339%, Maria Pawłowska 
305%, St. Konieczna 33O°/o, Sabina Dą­
browska 322%, W. Hewusz 308%, J. 
Prokop 320%, W. Szpringer 340%, Ka­
tarzyna Piekarek 323%, Stanisław Dut- 
czak 323%, E. Pańowicz 326%, Stan. 
Witkowski 323°/o, St. Nowak 310%, 
A. Walkowiak 340%, J. Wolski 340%, 
W. Brodnicki 346%, B. Moliszewski 
330%., J. Grocholęwski 3O5°/o.

Tak duża ilość robotników osiągają­
cych rekordowe wyniki jest świadec­
twem, że współzawodnictwo pracy sta­
ło się zagonieniem dnia mas robotni­
czych, któ^ poprzez poprawianie wy­
ników p-racy osiągają coraz wyższy 
poziom nie tylko krajowej produkcji, 
lecz także swego własnego dobrobytu, 

(jml)

przodują W kraiowel gospodarce lesuei
Gospodarka bezzrębową naczelnym zadaniem w nowym roku gospodarczym

Imponująco przedstawiają się osiągnięcia leśników wielkopolskich, którxy 
w zrozumieniu potrzeb gospodarczych zniszczonego wojną kraju dali, zwła­
szcza w ostatnim roku gospodarczym tj. od 1 października 1947 do 30 wrze­
śnia br., dowody ofiarnej prący.

Dyrekcja Lasów Państwowych Okr. Poznańskiego zajęła pod względem wy­
ników gospodarczych w skali ogólnokrajowej czołowe miejsce zyskując rów­
nocześnie za wzorowe zalesienie I nagrodę oraz II nagrodę za zbiory na­
sion.
Plan roczny wykonała Dyrekcja La-fdzane, będzie poszczególnymi etapami,

sów Państwowych już do 30 sierpnia 
br., tj. w 11 miesiącach. Według do­
tychczasowych danych planowania ro­
cznego wykonano plan eksploatacyjny 
drewna w 92%, zalesienia w 100%, 
szkółek drzew w 101%, przetarcia su­
rowców na tartakach w 125% oraz 
plan uzyskania żywicy w 115%.

Leśnictwo polskie przechodzi w ro­
ku bieżącym z dotychczasowej gospo­
darki zrębowej na gospodarkę bez­
zrębową, co jest równoznaczne z go­
spodarką nowoczesną. Gospodarka ta 
rozwiąże najlepiej zagadnienie regula- 
lacji wód oraz wpłynie dodatnio na 
estetykę lasów i kwestię wypoczynku 
szerokich mas społeczeństwa. Przejście 
na gospodarkę bezzrębową przeprowa-

Wyniki robotników Cegielskiego tym 
się różnią od rekordów osiąganych w 
innych przemysłach, że momentem de­
cydującym o wyniku nie jest wyłącz­
nie zwiększony wysiłek fizyczny, a 
przede wszystkim udoskonalona meto­
da pracy Chodzi o to, by poszczegól­
ny pracownik umiał tak sobie rozło­
żyć czas zajęć i w ten sposób obsłu­
żyć maszynę, by zaoszczędzić jak naj­
więcej cennych w produkcji minut. 
Dlatego tym bardziej należy się uzna­
nie przodownikom Cegielskiego, którzy 
w niektórych działach doszli do per­
fekcji.

Wczoraj odbyła sie w stołówce za-' 
kładowej uroczystość, którą zagaił 
przewodniczący Rady Zakładowej p. 
Gierszal. Następnie przemawiał prze- 
vrodniczący komitetu współzawodnic­
twa pracy p. Szablewski. Powiedział on 
m. in.: „Akcja współzawodnictwa każę 
się spodziewać, że również personel 
techniczny, inżynierowie, rzemieślnicy 
i pracujący inteligenci nie tylko ją zro­
zumieją, lecz także wezmą w niej u- 
dział. Sądzimy, że inżynierowie zwrócą 
szczególną uwagę na doświadczenia 
robotników nad systematycznym ulep­
szaniem sposobów produkcji. Nie trze­
ba bowiem rozumieć współzawodnietwa 
pracy jako sposobu ujarzmienia nad­
mierną i ponad siłę pracą. Współza­
wodnictwo ma pracę doskonalić. Wy­
maga przy tym otoczenia należytą o- 
pieką lekarską biorących w nim u- 
dział. Przodowników należy także oto­
czyć specjalną opieką kulturalną, do­
starczyć środków do szkolenia ogólne­
go i zawodowego, co w efekcie wa­
runkuje dalszy awans społeczny. Je­
żeli chcemy, aby walka o wykorzysta­
nie rezerw półprodukcyjnych została 
wygrana, trzeba przekonać wszystkich 
ludzi o znaczeniu współzawodnictwa 
dla całego kraju. Musimy pracującym 
rzeszom wskazać nowe drogi i metody 
pracy, które poprowadzą klasę robotni­
czą do dobrobytu".

Ż ramienia kierownictwa Zakładu

Budżet samorządu wojewódzkiego uchwalony
Plon gospodarczy WRH przewiduje m. in.: budowy nowych szos, parków, zieleńców i Ośrodków Zdrowia

Na wstępie ostatniego posiedzenia 
Wojewódzkiej- Rady Narodowej p. 
przewodniczący Piękniewski przyjął 
ślubowapie od 5 nowych radnych, a 
mianowicie Bronisława Włodka z Po­
znania, Bronisława Chełmińskiego ze 
Śremu, Alfonsa Baranowskiego ze Słu­
bic, Ludwika Skuzy z Obornik i Fran­
ciszka Stanika z Rawicza.

których pierwszym krokiem stanie się 
wyłącznie z ogólnej ilości naszych 
drzewostanów zrębowych wszystkich 
drzewostanów liściastych.

Poważną troskę leśników stanowią 
zwłaszcza gatunki drzew świetlistych 
stanowiących poważny procent drzewo­
stanu krajowego. Przez przejście na 
gospodarkę bezzrębową zapewniającą 
otrzymanie lasu przybliżonego do na­
tury zyskuje się większą masę drzew 
i zdrowotność drzewostanu co w zesta­
wieniu ze strasznymi zniszczeniami do­
konanymi w latach okupacji jest spra­
wą pierwszorzędnej wagi.

Program prac w poszczególnych eta­
pach na nowy rok gospodarczy omó­
wiony został szczegółowo na konferen­
cji Nadleśniczych, jaka odbyła się 
wczoraj w Poznaniu przy współudziale 
wiceministra p. Borowego, przedstawi­
cieli Departamentu Zagospodarowania 
Lasów pp.: Jakubowicza,. Dreschera i 
Budniaka, dyr. Okr. Pozn. p. Pohla, 
wicedyr. Cyzewskiego oraz licznych 
przedstawicieli org. społecznych par­
tii politycznych i zw. zaw. (hel)

i dochody gospodarstw rolnych PWZS 
109 768 000 zł, wydatki i dochody 
przedsiębiorstw PWZS 3 029 000 zł.

O u ednolicenie pkc 
w samorządzie

Ponadto WRN upoważniła Wydział 
Wojewódzki do zaciągania pożyczek 
krótkoterminowych na zasilanie zaso­
bów kasowych w okresie słabych wpły­
wów z podatku gruntowego. W zwią-i 
zku z budżetem samorządowym WRN 
wystosowała prośbę do Rady Państwa 
o spowodowanie rewizji polityki płac 
w kierunku ujednolicenia taryf w sek­
torze samorządowym, bowiem obecnie 
na skutek dużego zróżniczkowania go­
rzej opłacani pracownicy czują się po­
krzywdzeni. Dalej WRN wniosła do 
Rady Państwa o spowodowanie Min. 
Zdrowia do likwidacji zaległości z ty­
tułu opłat za leczenie pacjentów w 
samorządowych zakładach dla nerwo- 
wo-chorych, które to zaległości wyno­
szą w sumie 27 305 596 zł.

Jeśli chodzi o ważniejsze zalecenia, 
jakie WRN skierowała pod adresem 
Wy działu Wojewódzkiego dotyczą one: 
redukcji personelu administracyjno- 
gospodarczego w zakładach PWZS o 
15—20%; zorganizowanie dorąu dla 
dzieci, oddanych na wyahowanie i u- 
mieszczenie w nim wszystkich dzieci, 
które dotychczas znajdują się u rodzin 
zastępczych.

Zniesienie dodatku * 
od imprez sportowych

Na skutek zalecenia kancelarii Rady 
Państwa WRN uchyliła swoje, poprze­
dnie uchwały w przedmiocie pobiera­
nia 5% dodatku od biletów wstępu na 
rzecz Woj. Rady WF i PW. Zgodnie 

Komisja Specjalna skierowała na dwa więc z tą uchwałą dotychczas pobiera- 
miesiące do obozu pracy Zofię Sobań­
ską i Jana Dinstla z Kalisza. Oboje bę­
dąc zatrudnieni w Państwowych Zakła­
dach Przemysłu Włókienniczego ,,Bi.e>- 
larnia" w Kaliszu nie wpisali przy erpo- 
rządzaniu rocznych remanentów około 
100 kg przędzy pół wełnianej i bawełnia­
nej. Przez nieujęcie tego towaru w spi­
sie remanentowym działali oni na szko­
dę przedsiębiorstwa i umożliwili popeł­
nienie nadużyć, (lc)

dziano powiększenie liczby Ośrodków 
Zdrowia do 154 ze szczególnym u- 
względnieniem gmin wiejskich. Na 
Ziemi Lubuskiej planuje się wybudo­
wanie 6 nowych rzeźni samorządowych 
oraz powiększenie Ośrodków Zdrowia 
do 34.

224 km nowych szos
Następnie radny Tkaczyk złożył spra­

wozdanie Woj. Komisji Planowania, w 
którym naszkicował szczegółowo plan 
gospodarczy jaki ma być wykonany w 
ramach narodowego planu gospbdar- 
czegoL na terenie naszego województwa. 
Plan przewiduje m. in. zwiększenie ilo­
ści łaźni samorządowych do 45. Zwię­
kszyć ilość i poprawić »kość sprzętu 
przeciwpożarowego, wybudowanie 224 
km nowych dróg bitych i 3588 km-’ par­
ków i zieleńców, powiększenie ilości 
linii trolleybusowych w Poznaniu, uru­
chomienie 28 dziecińców. Celem po­
większenia ilości bibliotek i księgo­
zbiorów plan przewiduje 140 milionów 
zł na ich uzupełnienie. Jeśli chodzi o 
zdrowie ludności, to w planie przewi-

Zagłębie 
koni ńsko - kłodawskie

W imieniu Biura Regionalnego Cen­
tralnego Urzędu Planowania zabrał 
głos mgr Sterling, wyrażając opinię 
pozytywną z małymi uwagami dotyczą­
cymi większej aktywizacji Zagłębia 
konińsko-kłodawskiego. Przedstawiony 
plan gospodarczy WZS Rada zatwier­
dziła w całej rozciągłości, postanawia­
jąc wystąpić do Min. Ziem Odzyska­
nych z wnioskiem o utworzenie w Pile, 
Gorzowie i w Zielonej Górze zawodo­
wych oddziałów Straży Pożarnej, a to 
ze względu na ochronę znajdującego 
się tam przemysłu.

Już 5 państw zagranicznych 
zgłosiło swój udział 
W T. JP.

Jak wynika z pierwszych kontaktów, 
XXII Międzynarodowe Targi Poznań­
skie budzą ogromne zainteresowanie w 
zagranicznych kołach handlowych. Do 
Dyrekcji MTP wpłynęło już szereg 
zgłoszeń państw, które wezmą udział w 
następnych Targach. Dotychczas wpły­
nęły oficjalne zgłoszenia: Czechosłowa­
cji, Bułgarii, Szwecji, Finlandii i An­
glii. Finlandia i Anglia nie brały je­
szcze dotychczas udziału w MTP. Z in­
nymi państwami pertraktacje trwają.

W ramach przemysłu krajowego, u- 
dział w Targach zgłosiły już: przemysł 
metalowy i elektrotechniczny. (H)

>

Piękne nagrody otrzymana młodzież
za tańce, śpiew i muzykę na Festiwalu Młodzieżowym

Festiwal Młodzieżowy zakończył się 
roBdiatniem nagród. Otrzymały je nie 
tylko zespoły sportowe, lecz także ze­
społy świetlicowe, orkiestry, zespoły 
taneczne i chóry. Wręczenia nagród 
dokonali przedętawtilciette komendy wo­
jewódzkiej S. P. w osobach: ppłk. Krzy- 
wan.i i kpt. Szczygielskiego oraz szefa 
sztabu komendy głównej S. P. płk. 
Fińskiego.

Pięknie wykonany sztandar przechod­
ni, nagrodę ufundowaną przez Komendę 
Wojewódzką „Służby Polsce" oraz apa­
rat fotograficzny ufundowany przez Ko­
mendanta Głównego „S. P." otrzymała 
organizacja „Służby Polsce" pow. Wrze­
śnia. Za najlepiej wykonany taniec re­
gionalny otrzymał zespół ZMP Szamo­
tuły za swoje „Wesele szamotulskie" 
akordion — nagrodę przewodniczącego 
Zairządu Głównego ZMP. Aparat radio­
wy — • nagrodę szefa zarządu Wydz. 
Kulit. Wych. „S. P." ppłk, Górskiego 
otrzymał zespół „S. P.“ Środa za cało­
kształt pracy na polu nauki, pracy, 
ęportu.

W konkurencji chórów pierwszą na­
grodę otrzymał chór S. P. z Wągrowca 
pod dyrekcją prof. Zielińskiego. Była 
nią biblioteka, którą ufundowała redak­
cja „Głosń Wielkopolskiego". Na dal­
szych miejscach uplasowały się nastę­
pujące zespoły S P.: 2) Poiznań-Miasto, 
3) Wschowa, 4) Pępowo pow. Gostyń,, 
5) Jarocin, 6) Krosno n. O.

W konkurencji świetlicowych zespo-

łów tanecznych pierwsze miejsce zajął 
zespół S. P. Wapno pow. Wągrowiec. 2) 
Czarnków 3) Środa S. P., 4) Leszno S. 
P. i ZMP, 5) Krotoszyn ZMP, 6) Świe­
bodzin S. P.

Z orkiestr pierwszą nagrodę 
hufiec S. P. nr 5 z Poznania, 
stra ZMP Poznań, 3) S. P. Owińska, 4) 
S. P. Swarzędz, 5) S. P. Koło, 6) S. P. 
Czarnków.

Nagrody ufundowały poza wymienio­
nymi następujące instytucje i- osoby: 
Wojewótdizika Rada Narodowa, Wojewo­
da poznański p. Brzeziński, Woj. Rada 
W. F. i P W., Zarząd Miejski w Pozna­
niu, OKZZ, Woj. Zarząd ZUWZND, Ko­
mitet Woj. Str, Demokr., Związek o. 
Więźniów Politycznych, Poznański Okr. 
Zarząd Piłki Nożnej i „Kurier Wielko­
polski". (1)

otrzymał
2) orkie-

Przeszło miliardowy budżet
Budżet Woj. Zw. Samorządowego na 

rok 1949 uchwalono w myśl wniosku 
referenta dyr, Kostro wraz z popraw­
kami zgłoszonymi imieniem Klubu PPS 
i PPR przez radnego Frolewicza. Bu­
dżet opiewa na ogóln. sumę 1 329 951 1C0 
zł, w czym mieszczą się zwyczajne do­
chody - i wydatki administracyjne 
274 301 000 zł, nadzwyczajne Obchody 
i wydatki administracyjne 142 190 000 
złotych, wydatki i dochody za­
kładów PWZS 800 663 100 zł. wydatki

100 kg przędzy znikto
przy spisie remanentu

Już się ukazcrfo 
poznaiiskie 

pismo artystyczne
Z dniem 1 października pojawił się w 

sprzedaży miesięcznik pt. , Echo mu- 
zyczno-teatralne". Pismo redagowane 
jest i wydawane w Poznaniu przez To­
warzystwo Współprac^ Kulturalnej. 
Bardzo estetyczna strona zewnętrzna, 
staranny dobór i układ artykułów, 
wśród których spotykamy prace W. 
Kubackiego, W. Horzycy, R. Brandstaet­
tera, W. Bąka, J. N. Millera — czynią, 
Iż pismo czyta się z wielkim zaintere­
sowaniem. W najbliższym czasie po­
święcimy „Echu muzyczno-teatralne- 
mu" obszerniejszą recenzję.

Nareszcie Poznań ma swoje poważne 
pismo artystyczne.
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Będziemy podróżować

w oMM wagonidi
W aiągu ostatnich trzech lat dopro­

wadzono tabor i ruch kolejowy do sta­
nu przedwojennego. Jedynym niedocią­
gnięciem na tym odcinku było’ oś^yie; 
lenie wagonów. Wszelkie jednak wy­
siłki celem zlikwidowania tego stanu 
rozbijały się o brak żarówek gazowych 
oraz różnych urządzeń koniecznych do 
uruchomienia lamp. Potrzebnych części 
wymiennych niestety w kraju nie wy­
rabiano.

Kwestię oświetlenia wagonów zdo­
łano obecnie szczęśliwie rozwiązać. Po­
jawia się w ruchu coraz więcej oświe­
tlonych wozów. Zwróciliśmy się przeto 
■do Dyrekcji PKP o bliższe informacje.

Jak dowiedzieliśmy się, poszczególne 
Dyrekcje zobowiązały się dostarczyć 
brakujące części, które będą wytwa­
rzane we własnych warsztatach. Ża­
rówki gazowe sprowadzono z Czecho­
słowacji, część zaś rozdzielono z zapa­
sów jakie posiadała jeszcze dyrekc a 
katowicka. Na polecenie Ministerstwa 
Komunikacji warsztaty kolejowe roz­
poczęły produkcję pozostałych braku­
jących części. Skompletowane — pod 
względem oświetlenia — wagony od 
daje się do ruchu. Tak więc coraz wię­
cej przybywa ich w poszczególnych 
składach pociągu. Jak nas zapewnia 
Poznańska Dyrekcja PKP jeszcze do 
końca bież, roku wszystkie wagony 
otrzymają kompletne oświetlenie. (H)

gotów do pracy
ŁEBA (PAP). Port łebski z powodu 

zatopienia przez Niemców olbrzymiej 
barki przy samym wejściu do portu, 
był dotychczas dla żeglugi zamknięty. 
Łebski kutry rybackie zmuszone były 
korzystać z innych portów. W dn'u 2 
bm., po żmudnych i długotrwałych pra­
cach udało się państwowemu przedsię­
biorstwu robót czerpalnych i podwod­
nych wydobyć ostatnie części barki, 
otwięrając tym samym wjazd do portu. 
Oficjalne uruchomienie portu nastąpi 
w najbliższym czasie.

Msieryczny rekord »ZSRR
MOSKWA (PAP) W dniu 27 wrze­

śnia z lotniska moskiewskiego wystar­
tował substratoistat ZSRR WR-62, kiero­
wany przez kobiety-pilotów Ludmiłę 
Iwanową i Zoję Tonkową. Substratostat 
znajdował się w powietrzu 46 godzin 
40 minut i przeleciał 1110 km. Jest to 
nowy rekord międzynarodowy.

ny dodatek będzie zniesiony. j
Po załatwieniu kilku drobnych spraw i 

wybrano’pp. Sacharę. Wilczaka i Grze- . 
gorza Zimnego do Woj. Rady Wod- j 
nej, która istnieć będzie przy Zarżą- ; 
dzie Wodnym w Poznaniu. Dalej za­
łatwiono kilka spraw o wyłączenie go­
spodarstw poniemieckich z art. 15 de­
kretu o reformie rolnej. M. in. w Lu­
baszu pow. Czarnków, we Wrześni, w 
Jeżewie pow. Gostyń, w Złotnikach 
pow. Poznań na rzecz Uniwersytetu 
Poznańskiego, w Malinie pow. Jarocin 
na rozbudowę Pleszewa itd.

Rezolucja
W wolnych wnioskach, po referacie 

radnego Knothe, WRN uchwaliła rezo­
lucję potępiającą napaść sfanatyzowa- 
nego i zacofanego a podnieconego 
przez wrogie czynniki tłumu na grupę 
studentów, którzy z polecenia Min. Kul­
tury i Sztuki i za zgodą Kurii Biskupiej 
dokonywali w pow. piotrkowskim in­
wentaryzacji zabytków sztuki i archi­
tektury. Rada wnosi stanowczy protest 
przeciwko wykorzystywaniu przez ele­
menty wsteczne uczuć 'religijnych lud­
ności dla celów niegodnych i wzywa 
terenowe Rady Narodowe oraz organi­
zacje społeczne i polityczne do walki 
z ciemnotą i elementami kapitalistycz­
nymi na wsi.

Stwierdzając, że dekret o pomocy 
sąsiedzkiej pa wsi jest źle lub wcale 
nie wykony/wany. WRN wzywa wszy­
stkie terenowe Rady Narodowe do bez­
względnego wykonywania przepisów 
tego dekretu, ażeby w ten sposób bo­
gatsi chłopi pomagali biednym a nie 
posiadającym inwentarza pociągowego. 
Do wzmożonej akcji w tym samym 
kierunku WRN wzywa również władze 
administracyjne. (wł)

Julian Tuwim opisuje
„Przygody pana Malusińskisgo i Wieloryba1
w nr 40 „ŚWIERSZCZYKA" z dnia 3. X. rb.

Do nabyc:a we wszystkich punktach sprzedaży ]g2d

W dniu swego święta Milicja Obywatelska 

otrzima mue ■*$
WARSZAWA (PAP). 9 paździer­

nika br. w dniu święta czwartej roczni­
cy powstania Milicji Obywatelskiej 
wszyscy funkcjonariusze M. O. otrzy­
mają nowe mundury koloru stalowego.

Charakter służby milicyjnej wymaga 
aby milicjantów można było odróżnić od 
żołnierzy, czy też od innych umundu­
rowanych funkcjonariuszy państwo­
wych. Sprawa wyboru koloru umundu­
rowania M. O. było dość długo i wy­
czerpująco omawiana przez kierownic­
two władz Bezpieczeństwa, Zasięgano 
także opinii organizacji politycznych i 
społecznych. Ustalono, że milicjant nie 
będzie nosił munduru granatowego, z 
którym wiążą się niesławne tradycje 
policji sanacyjnej.

w każdym zakolku Wielkopolski
Uroczyste pożegnanie ekip Kin Ru­

chomych PP. „Film Polski" wyruszają­
cych na teren województwa poznań­
skiego w związku z akcją Miesiąca Po­
głębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, 
odbędzie się w dniu jutrzejszym — 
6 bm. przed Nowym Ratuszem. W 
imieniu Towarzystwa Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej pożegna 
jewoda Migoń.

Kina Ruchome w 
marszrucie obsłużą 
na terenie województwa poznańskiego. 
Repertuar tych kin wypełnią najlepsze 
filmy produkcji radzieckiej.

Okręgowy Zarząd Kin i Eksploata­
cji Filmów biorący czynny udział w 
Miesiącu Pogłębienia Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej organizuje ponadto w kinie 
„Rialto" wyłączne wyświetlanie fil­
mów młodzieżowych jak: „Goal", „Ti- 
mur i jego drużyna", i innych. Prze­
gląd będzie trwał od 7 bm. do 8 listo­
pada br., a zmiana w kinie będzie na­
stępowała co dwa dni. Za okazaniem 
legitymacji szkolnej, Związku Mło­
dzieży Polskiej lub Związku Harcer­
stwa Polskiego młodzież będzie mogła 
nabywać bilety na wymienione filmy 
w cenie od 25—35 zł.

W związku z wyświetlanymi obraza­
mi odbędzie się konkurs wypracowań 
szkolnych. Najlepsze wypracowania 
zostaną nagrodzone. Film Polski przy­
gotował również popularną broszurkę 
na temat dorobku kinomatografii ra­
dzieckiej, gdzie zamieszczona będzie 
ankieta w związku z wyświetlanymi 
filmami. (x)

ekipy p. wicewo-

swej miesięcznej
429 miejscowości
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Lekarz o pacjentach DR ZDZISŁAW GROT

O zawodzie lekarza
, _Pacjent dziś jeszcze chętnie widział­

by w lekarzu przedstawiciela jakiegoś 
bractwa miłosierdzia, jakiegoś brata 
Ajberta lub oąłonka Caritasu, który 
niiasienie bezinteresownej pomocy w 
każdym 'wypadku i na każde zawezwa­
nie uważa za istotę swojego powołania. 
Takie pojmowanie zawodu lekarskiego 
jest błędne. Toteż święte oburzenie 
którym przejmuje się pacjent na pierw­
sze pytanie lekarza, czy chodzi 
o leczenie kasowe, czy prywatne, wcale 
nlie jest na miejscu. Lekarz jest nieste­
ty dzisiaj obciążony tak wielką ilością 
rozmaitych czynności biurokratycznych, 
za których skrupulatne wypełnienie jest 
odpowiedzialny, że nasamprzód musi on 
wiedzieć, czy pacjent leczy 6ię wzglę- 
dmoe ma uprawnienie do kasy chorych, 
czy nie. Pytanie takie bynajmniej nie 
stanowi o tym, do jakiej grupy chorych 
lekarz danego pacjenta ma zamiar za­
szeregować, względnie jakiej może w da­
nym wypadku oczekiwać nagrody. Pań­
stwo demokratyczne jest w stanie za­
pewnić leczenie każdemń obywatelowi 
nawet najbiedniejszemu. Trzeba zazna­
czyć, że nile każdy pacjent, prywatny 
może sobie poiziwolić na wydatek dro­
gich medykamentów, jak np. penicyli­
na, wysoko procentowe preparaty -wą­
trobowe, streptomycyna etc., które w 
wypadkach uzasadnionych daije kasa i 
to jeszcze pod gwarancją pierwszorzę­
dnej jakości, gdy tymczasem te środki 
nabyte drogą prywatną często są gor­
szego gatunku, ponieważ dochodzą do 
Polski drogą okrężną i są nieodpowied­
nio przechowywane. Poza tym wielu le­
karzy prywatnie już nie praktykuje ze 
względu na przeciążcie praktyką kaso­
wą etc.

Jakkolwiek ofiarność naprawdę nale­
ży do jednej z głównych zalet zawodu’ 
lekarskiego, to jednak nie Caritas czyli 
ofiarność stanowi fundament istoty po­
wołania lekarskiego, a humanitas czyli 
humanitarność, inaczej to wszystko, co 
odnosi się do (zdrowia) ciała i duszy 
ludzkiej. Toteż zawód lekarski powstał 
od samego zarania ^ludzkości równo­
cześnie z zawodem wodza i księdza, 
jakkolwiek w czasach pierwotny ch figu­
rował pod rozmaitymi nazwami. Oczy­
wiście są lekarze z powołania i jak w 
każdym innym zawodzie, dla kariery i 
zysku względnie wyzysku, a. nawet u 
wybitnych przedstawicieli tego zawodu 
w jednej i tej samej osobie nieraz wal­
czą z sobą pierwiastek świętej tradycji, 
poświęcenia, wiedzy z chęcią zysku, za­
robku, fortuny.

Fundamentem lekarza jest zatem głę­
boka wiedza o budowie i sprawnościach 
ciała, umiejętność przelania się w obcą 
duszę, azyli władztwo dusz, nieskazitel­
ność charakteru, wysoka kultura i wy­
sokie ogólne wykształcenie, umożliwia­
jące górowanie pod tym względem nad 
pacjentem, oraz silny charakter, który 
zdolny jest zawładnąć nad jestestwem 
pacjenta. Wiedza i autorytet zapewniają 
dopiero lekarzowi zaufanie pacjenta, a 
bez zaufania pacjent nie będzie wypeł­
niał wszystkich przepisów i zleceń* le­
karza, koniecznych do osiągnięcia 
zdrowia. Przywrócenie zdrowia nie za­
leży jedynie, od zdolności lekarza, tyl­
ko od współpracy lekarza z pacjentem. 
Gdy pacjent nie zdobędzie się na wolę 
i na skrupulatne wypełnianie zaleceń, 
nie może nastąpić wyzdrowienie. Dlate­
go wyrażenie polskie, że lekarz leczy 
chorego, jest nieścisłe (Niemiec np' 
mówi „behanidielt"), raczej lekarz opie­
kuje się chorym, jest adwokatem jego 
spraw zdrowotnych.

Pacjent z tego nie zdaje sobie spra­
wy, chce kupić sobie prosto diagnozę

7nane są częstochowskie rymy re-| 
dakcjom dzienników jak i pism 

literackich. Znają je także profesoro­
wie języka polskiego w szkołach śre­
dnich i ci, którzy poczuli w swoim 
sercu... pierwsze sztubackie uczucie 
miłości. Ale nie o rymy częstochow­
skie chodzi. Tak jak wiersz z wier­
szem musi (a właściwie powinien) ry­
mować się końcowymi sylabami, tak 
ulica z ulicą powinna „rymować się" 
porządkiem i schludnością. Nie można 
tego odmówić ulicom częstochowskim. 
Owszem, owszem — za wyjątkiem pa­
ru „reprezentacyjnych" jak np. ul. św. 
Barbary brukowanej kocimi łbami, na 
której można prędzej zęby wybić, niż 
znaleźć coś do pochwały. A hotele? 
Jest jeden przy ul. Katedralnej o bar­
dzo schludnym wejściu, ładnym kory­
tarzu, miłych pokoikach* i „wspania­
łym" podwórzu. Z klatki schodowej wi­
dać tam jasno jak na dłoni wzóf i 
przykład... niechlujstwa, brudu, i nie­
porządku, rodzaj śmietnika i miejsca 
na wszelkie odpadki. Jedyne mieszkan­
ką — kury, grzebiące w śmieciach, po­
wiewające skalaną bielą prześcieradło, 
pies machający ogonem na wszelkie 
światowe sprawy i rozrzucone kartofle 
— oto obraz oprawiony w ramy z jed­
nej strony płota 
domu.

Ale mimo tych 
dodatnie strony 
Idąc główną ulicą — al. Najśw. Marii 
Panny można za jedne 15 zł w kiosku 
uzdrowiskowym wypić szklaneczkę 
zdrowotnej wody — od „Dąbrówki" z 
Solic-Zdroju po wodę ze „Zdroju Jana" 
w Krynicy. Przy jednym i drugim po­
mysłowym pawiloniku uzdrowiskowym 
spora gromadka pokrzepiających się 
przechodniów. Przyby^ z Poznania

szmaty, 
krwi, 

w no- 
położ-

także delektuje się smakiem cudow­
nych polskich wód. A mo^e i Poznań 
pomyślałby o takich kioskach?

Zbliża się godz. 9. W drodze na Ja­
sne Wżgórze, na którym wznosi się 
klasztor OO. Paulinów, chwyta Wysta­
wa Przemysłowo-Rolnicza. Miejąće to 
zostało szczęśliwie wybrane. Przyby­
wające pielgrzymki z dalekich i bli­
skich okolic o niskiej kulturze rolnej 
chętnie tu wstępują i oglądają zdoby­
cze techniczne zastosowane w rolnic- 
wie. W ten sposób z wystawy tej kul­
tura rolna, roznosi się nie tylko na 
najbliższe wsie podczęstochowskfe, ale 
daleko w głąb województwa kieleckie­
go, łódzkiego, wrocławskiego, głogow­
skiego, katowickiego a nawet poznań­
skiego.

Tuż przy wejściu mijamy rzeźbę Żeń­
ca. Jest ona nieszczęśliwie Wykonana 
i z powodu złych proporcji ciała nale­
żało by ją ustawić w ciemnym kącie 
jakiegoś małozwiedzanego muzeum.

Jeśli chodzi o wystawę, trzeba przy­
znać, że jest wyczerpująca i bogata. 
Niezaprzeczoną jej zaletą jest to, że 
nie tylko pokazuje, Co osiągnięto po 
wojnie, ale co można osiągnąć. Wy­
stawa ta uczy. Uczy każdego rolnika 
z okolicznych powiatów, jak powinien 
pracować na gospodarstwie, by osiąg­
nąć jak najwięcej dochodów i przyczy­
nić się do pomnożenia bogactwa całe­
go narodu.

Wystawa jest podzielona na 4 tereny. 
Pierwszy zawiera pawilony przemysłu, 
handlu i rzemiosła ze szczególnym u- 
względnieniem spółdzielczości. Na dru-

murowanego ścian

ciemnych są i jasne 
miasta Częstochowy.

Historycy poznańscy na zjeździe wrocławskim
Poznań pomimo dotkliwych strat spowodowanych przez wojnę zwła-fskiego w okresie niewoli był grrmtow- 

szcza na odcinku zbiorów archiwalnych i bibliotecznych . nie przestał nie przemyślany i spotkał się z oceną 
nadal odgrywać roli poważnego ośrodka badań historycznych, potwierdził ’ 
w całej rozciągłości ostatni zjazd historyków polskich we Wrocławiu. Histo­
rycy poznańscy byli tam nie tylko reprezentowani najliczniej, ale wzięli 
1 w obradach bodaj najintensywniejszy udział, skoro na ogólną ilość 57 refe­
ratów, 12 zgłoszonych zostało z Poznania, skoro aż 3 historyków poznańskich 
wyróżnionych zostało nagrodą za swoje prace naukowe, i skoro najliczniej 
z wszystkich środowisk naukowych uczeni poznańscy reprezentowali władze 
zjazdowe, w szczególności jako przewodniczący poszczególnych sekcji. Na 
ogół też referaty historyków poznańskich zdobyły sobie duże uznanie, a nie­
które -wśród nich, jak prof. Tymienieckiego czy prof. Kostrzewskiego ucho­
dziły wprost za najlepsze na zjeździe.
Referat prof. Kostrzewskiego poru­

szył zagadnienie ziem polskich w o- 
kresie starożytnym. Wybitny prehisto­
ryk poznański dochodził na podstawie 
materiału wykopaliskowego do niezbi­
tego bodaj wniosku, iż kra j w dorzeczu 
Odry i Wisły od bardzo dawnych wie­
ków zamieszkiwany był przez Słowian, 
a plemiona germańskie jak Goci czy 
Gepidzi mieszkali tu tylko prze jściowo 
być może, że czasowo zatrzymali się 
tu również Burgundowie i Wandalowie, 
atoli nauka prehistoryczna nie może 
dziś jeszcze tego dostatecznie roz­
strzygnąć. Wywody prof. Kostrzew­
skiego spotkały się na zjeździe z du­
żym oddźwiękiem i wywołały ożywio­
ną dyskusję.

Niemniej ciekawym problemem, po­
ruszonym na zjeździe była geneza pań­
stwowości polskiej. Temat ten pasjono­
wał od dawna badaczy średniowiecza, 
tym razem zaś wysunięty został przez 
prof. K. Tymienieckiego i dr. W. Hen- 
sla. Pierwszy z nich, który należy o- 
becnie do czołowych historyków zaj- 

ujl-lc jiŁŁtŁ p wiiiinci weazpy. mu i ący ch się dziejami wieków śred-
że nikt nie będzie się /miepo-J-tiich reprezentuje pogląd, iż Polska 

trzebnie" narażał. Niiadawno temu pe-iiako państwo występuje dopiero w po- 
wien włodarz majątku państwowego zo-j łowię X stulecia. Za wcześniejszym 
stał zdegradowany jaiko włodarz i miał i istnieniem nie przemawiają współęzes- 
pracować nadal jako robotnik. Niebo ijne źródła historyczne, zarówno mate- 
zóemię poruszył, ażeby wykazać swoją!ńalne jak i piśmienne. Do podobnego 
niezdolność do pracy jako robotnik,|wniosku dochodzi także W. Hensel. 
przedkładał rozmaiite świadectwa lekar­
skie prywatnych . speicjąlistów na okoli­
czność dusznicy boleśniej, poprzez 5 mie­
sięcy chorował, aż wreszcie na wnio­
sek lekarza kasowego został umieszczo­
ny w kliińicie uniwersytetjkiej, w której 
stwierdzono, że jest radirówy. Wtęnęząist 
jeszcze wniósł sprzeciw do kasy, że a- 
parat elektrokardiograficzny był zepsu­
ty i niesprawnie wskazywał. Dopiero 
gdy mu zagrożono prokuratorem i że 
wszelkie koszty leczenia będzie ponosił, 
zgłosił się natychmiast zdrowym i od 
tego czasu pracuje już prawie ioały rok, 
ni© będąc ani dnia chorym.

Nie jest to wypadek odosobniony, po­
nieważ wypadki podobne są na porząd­
ku dniia. Niestety lekarze kasowi są tak 
przemęczeni pracą, taik zniechęceni ol­
brzymią biurokracją, że przeciętny le­
karz kasowy' odwala to, co jest nie­
zbędnie potrzebne, idzie dla miłej zgo­
dy na rękę „pacjentom" i za to śpi so­
bie spokojnie. To jest ten prawdziwy 
lekarz popularny, ale ten, co dopiero 
bada, to wróg wszelkich, „pacjentów" 
kasowych. *

Niedawno temu zostałem zawezwany 
w nocy przy na (większym huraganie i 
desaczu na zapadłą o ca 10 km odległą 
wieś, gdzie krew się „leje"; pojechałem 
z położną. Po długiej dezynfekcji i ba­
daniu żadnego krwotoku nie stwierdzi­
łem i kazałem sobie pokazać te obficie 
rzekomo 
Była 
Na 
cy 
ną bez powodu, pacjent odpowiada, że 
przpeież gazety pisały, że w każdym

zaprezentowaną na talerzu tak, jak ku­
pi u rzeźnika 1 kg kiełbasy. Dziwi się 
wtenczas jako laik, że jeden lekarz 
stwierdził u nietgo np. wadę serca (zwę­
żenie zastawki dwudzielnej), a drugi nic 
nie stwierdził. Nawet ten sam lekarz nie 
zawsze z równą akuratnością może 
stwierdzić skomplikowaną chorobę a 
nawet nie zawsze będtzie w tej samej 
formie, w tej samej doskonałości, ponie­
waż i lekarz jeist tylko człowiekiem 1 
ulega zmianom np. pod wrażeniem 
przemęczenia, rozmaitych dolegliwości, 
wydarzeń psychicznych, rodzinnych etc. 
Praca lekanza wymaga przede wszyst­
kim^ kontemplacji, stałego zastanawia­
nia się, głębokiego spokoju. Wiemy, jak 
zabójczo mogą wpływać na pratcę leka­
rza kasowego te ustawiczne targi z pa­
cjentami o przepisanie zasiłku chorobo­
wego., ta ustawiczna walka z oszustami 
kasowymi, z terrorystami, którzy narzu­
cają ldkarzowi gotową receptę etc. Po­
łowę pacjentów kasowych- bowiem star 
nowią ludzie zdrowi względnie tacy, 
którzy lekajjowi zajmują czas zupełnie 
niepotrzebnie bagatelami, drobnostkami, 
które za kilka groszy mogą kupić w 
każdej drogerii i to zupełnie głaldko bez 
spisywania długich formalności biuro­
kratycznych.

Wielka część pacjentów to ludzie zu­
pełnie zdrowi, którzy jedynie uważają 
za swój obowiązek wyeksploatować 
swoje uprawnienie do kasy. Co za roz­
rzutna gospodarka! Czynniki decydują­
ce z pewnością dobrze wiedzą, że go­
spodarka kaey chorych nie jest idealna.. 
Wszak stwierdzenie symulacji wymagar 
ło by u jednego więcej pra>cy aniżeli 
„zbadanie" wszystkich innych np. 50, 
a na to nikt nie ma czasu, pominąwszy, 
już to, i

który jako prehistoryk opiera się w 
pierwszym rzędzie na badaniach wy­
kopaliskowych. Jego tezy mówią rów­
nież o połowie X wieku jako momen­
cie powstania państwa polskiego, po­
nadto zaś każą państwo polskie uwa- 

i żać za wytwór rodzimy, nie zaś wy­
pływ obcych wpływów, co często pod­
kreślano. Dotknął do pewnego stopnia 
tego samego problemu i prof. Wojcie­
chowski w swym wykładzie, wygło­
szonym na końcowym, plenarnym po­
siedzeniu zjazdowym.

Bardzo ciekawvm okazał się także 
drugi referat prof. Tymienieckiego, w 
którym poruszone zostały przyczyny 
zahamowania ekspansji niemieckiej na 

[wschodzie u schyłku wieków średnich. 
Prof. Tymieniecki jest zdania, iż po­
czątkowe sukcesy niemieckie wynikały 
głównie z ich przewagi kulturalnej i 
dopiero odkąd i na wschodzie podnio­
sła się kultura, rozbudowane zostało 
życie gospodarcze i społeczne oraz do­
konały się zmiany polityczne, nastąpił 
upadek ekspozytury niemczyzny na 
wschodzie, 'Zakonu Krzyżackiego i 
Hansy a wraz z tym i zahamowanie 
niemieckiego parcia na wschód. Wresz- 

krwią zmoczone : 
tam zaledwie kropla ’ 

pytanie, jak może 
alarmować lekarza i

wypadku i na kiażde zawezwanie le­
karz musi przyjechać, chociaż mąż pra­
cuje w Szczecinie. Chora nazajutrz uda­
ła się do kliniki do Poznania, która 
jej nie przyjęła, lekarz leżał 4 tygo­
dnie w szpitalu z powodu przeziębienia 
i zapalenia nerek a położna była kilka 
tygodni przeziębiona i niezdolna do 
prascy.

Dr Maciej Nowak

Jadan dzień w Częstochowie
(Reportaż własny Głosu Wielkopolskiego)

zobaczyć wzorową 
nieco innym roż­

na Wystawie Ziem 
niej pawilony pro-

gim terenie można 
zagrodę wiejską o 
kładzie niż zagroda 
Odzyskanych. Przy 
blemowe, bardzo pouczające, spełniają 
doskonale rolę pewnego rodzaju szko­
ły rolniczej. Teren trzeci ma charakter 
handlowy. Tu odbywają się tzw. jar­
marki częstochowskie. Teren czwarty, 
nieco oddalony od samej wystawy, 
obejmuje pólka pokazowe (także i tu 
w roli nauczyciela ze szkoły rolni­
czej!) i wzorowy ogródek działkowy.

Na specjalne wyróżnienie zasługuje 
pawilon poświęcony zagadnieniom cho­
rób wenerycznych, z którego zwiedza­
jący wychodzą trochę zażenowani prze­
straszeni i — niektórzy zawiedzeni. 
Stoisko to bowiem poruszające najbar­
dziej drastyczne, a ważne sprawy nie 
daje emocji pornograficznej, ale po­
kazuje straszne skutki tej społecznej 
klęski — jaką są choroby weneryczne.

O innych pawilonach można by wie­
le więcej pisać. Godny wymienienia 
jej pawilon Centralnego Związku Spół­
dzielczego, w którym swoje eksponaty 
wystawiają Centrale: Związku Spół­
dzielni Samopomocy Chłopskiej, Spół­
dzielni Jajczarsko-Mleczarskiej, Spół­
dzielni Mięsnej, Spółdzielni Mieszka­
niowych, Spółdzielni Ogrodniczych, 
Spółdzielni Wydawniczych, Spółdzielni 
Wytwórczych „Jedność". Jest także 
„Społem" i Spółdzielnia Pracy.

W pawilonach rolniczych razi chaos 
Siewniki, pługi, czyszczalnie i inne na­
rzędzia rolnicze można oglądać prawie 
w każdym »stoisku. Za to Dział Ochro­

cie, żeby zakończyć problemy średnio­
wieczne, wsnomnieć należy o referacie 
doc. dr. G. Labudy, omawiającym osiąg­
nięcia oraz postulaty historiografii pol­
skiej w zakresie dziejów Słowiań­
szczyzny zachodniej.

Z historyków poznańskich, badają-' 
cych czasy nowożytne wystąpili na 
zjeździe wrocławskim z referatami 
prof. W. Knapowska, prof. J. Pajewski 
i dr W. Jakóbczyk. Referat W. Kna- 
powskiej mówił o Wiośnie Ludów w 
Księstwie Poznańskim i ujęty był o 
ryginalnie na podstawie długoletnich 
badań. Zawierał cały szereg nowych, 
często jednak zbyt ryzykownych tez i 
stąd też wywołał ożywioną dyskusję 
Dotyczyła ona zarówno strony politycz­
nej jak i militarnej tego ruchu oraz 
osoby wodza Mierosławskiego. Był to 
jednak jeden z ciekawszych referatów 
na zjeździe.

Prof. Pajewski poruszył stosunek 
Niemiec i Austro-Węgier do , sprawy 
polskiej w okresie pierwszej wojny 
światowej. Temat to całkiem nowy, 
wymagający dalszych badań, dziś moc­
no utrudnionych ze względu na niedo-, 
stateczny zasób źródeł. 
szczęśliwszym położeniu znalazł się 
pod tym względem W. Jakóbczyk, któ­
ry dla swoich badań nad prze­
szłością Wielkopolski ma bądź co 
bądź materiał źródłowy nawet w 
zdewastowanym archiwum poznańskim. 
Referat jego o rozwoju organizacji we­
wnętrznej społecżeń^twa wielkopol-

korzystną. Pewne uzupełnienia do re­
feratu przyniosła dyskusja,

Znaczny wysiłek włożyli w swo;e 
referaty poznańscy badacze dziejów 
gospodarczych i społecznych. Na pier­
wszym miejscu wymienić tu wypadnie 
referat prof. J Rutkowskiego na temat 
zagadnienia podziału dochodu społecz­
nego w dawnych wiekach. Niezwykie 
szeroka dyskusja, która się rozwinęła 
po tym referacie świadczyła jak waż­
nym i ciekawym jest ten problem dla 
naszej historiografii. Dwaj inni histo­
rycy dziejów gospodarczych, dr J. De- 
resiewicz i dr W. Rusiński, mówili o 
czasach najnowszych pierwszy o prze­
budowie gospodarczej ziem przyłączo­
nych do Rzeszy w dobie drugiej wojny 
światowej, drugi o położeniu Polaków 
zatrudnionych w czasie wojny na zie- 
m:ach włączonych. Tematy ciekawe za­
równo ze stanowiska nauki, która dziś 
intensywnie interesuje się czasami naj­
nowszymi, jak i polityki państwa.

Udział uczonych poznańskich był 
również doniosły w dziele organizacyj­
nym ostatniego zjazdu. W prezydium 
jako jeden z wiceprzewodniczących 
zjazdu zasiadał prof. Tymieniecki, 
przewodniczącymi sekcyj bvli zaś prof. 
prof. A. Skałkowski, Z. Wojciechow­
ski, i J. Rutkowski Kilku młodszych 
było nadto sekretarzami w sekcjach.

Z okazji zjazdu odbyło się przyzna­
nie szeregu nagród za ciekawsze pra­
ce nad dzieiam: ziem odzyskanych. Po­
znaniowi przypadły aż trzy nagrody z 
tego tytułu. Otrzymali je dr K. Myśliń- 
ski za, pracę „Polska a Pomorze Za- 

W znaczenie'chodnie po śmierci Krzywoustego", mgr 
H. Matuszewska - Ziółkowska za pra«-? 
„Początki Gdańska" oraz mgr Chłopockc 
za pracę „Początki Szczecina". Wszy­
scy troje należą do młodszej generacji 
historyków, co świadczy, że ruch nau­
kowy w dziedzinie nauk historycznych 
w środowisku poznańskim będzie się , 
rozwijał pomyślnie i w przyszłości.

Ludność Ziem Zachodnich 
stanowi 22"/. ludności kraju

Wystawa wrocławska jest piast yiciz- 
nym i monumemta/lnym przeglądem na­
szych osiągnięć społeczno-gospodar­
czych na Ziemiach Odzyskanych. Do­
wodzi ona, że terytorium zachodnie 
zdołaliśmy zasiedlić i zagospodarować 
w najcięższym okresie bytowania pań­
stwowego, Mówi, iż zmysł i umiejęt­
ności organizacyjne Polaków zdały w 
pełni wielki trudny egzamin Przeko­
nuje o dalszym postępie gospodarczym 
i uprzemysłowieniu kraju, o żywotnoś­
ci i sile Polski Ludowej

Te 6łowa potwierdzają fakty, dane 
i cyfry.

Wypadałoby, poruszając ten temat, 
opisać, jak się zwykle czyni, spusto­
sz em i a jakie zastaliśmy na tych zie­
miach. Nie czyńmy tego jednak, są to 
bowiem rzeczy już bardzo nam znane, 
wiemy przecież, że straty te przekro­
czyły sumę 6 mld. zł przedwojennych. 
Zacziiijmy więc od razu od naszych 
osią'gnięć.

Ziemie Zachodnie — czym są dla kra­
ju w chwili obecnej, po trzech Kłach 
pracy nad iich zagospodarowaniem.

ny Roślin dał wszystko, co mógł. M 
in. pokazał bardzo ciekawe wykresy 
o rójkach chrabąszczy oraz plastyczną 
historię stonkowego niebezpieczeństwa,

Z pawilonu do pawilonu przechodzą 
gtomadki młodzieży szkolnej. To dzie­
ci z odległych wiosek przybyły do Czę­
stochowy, aby zapoznać się ze zdoby­
czami w rolnictwie. I słusznie. Dziś 
zobaczą, zapamiętają, jutro przemyślą, 
a pojutrze może zabiorą się do reor­
ganizacji gospodarstw ojcowskich. A 
młodych obywateli interesuje wszy­
stko. Jeden z kilkunastuletnich gospo­
darzy zabrał się do uruchomienia no­
woczesnej małej młocarni. Podoba się 
rnu i jego kolegom taka maszyna! Ta­
kiej jeszcze w ich wiosce nikt nie ma!

Na schodach przy wejściu pojawiają 
się nowe szeregi młodzieży. Wystawa 
za parę dni się kończy, więc śpieszą 
się, by zdążyć jeszcze przed jej za­
mknięciem. Znowu za rok w sierpniu 
i wrześniu otworzy swoje podwoje by 
również uczyć, uczyć i uczyć.

Już czas odjeżdżać. Jeszcze po dro­
dze jndajemy się do kiosku z wodami 
uzdrowiskowymi i na dworzec, który 
odróżnia się od wszystkich dworców 
na świecie tym, że nie ma dokładnego 
rozkładu jazdy. Jak informuje nume­
rowy przed tygodniami zdjęto tablice 
ścienne z poszczególnymi liniami kole­
jowymi. Tablica główna z rozkładem 
odejścia i przyjścia pociągów nic nie 
mówi o dalszych połączeniach. A więc 
— jedziemy na ślepo! Całe szczęście, 
że pociąg normalny dopędził pociąg 
pośpieszny. Ale to już nie moja wina. 
Z tej okazji tamtejszej Okręgowej Dy­
rekcji Kolejowej powinszować można

J. Pieprzyk

Pokrótce i pobieżnie można powie­
dzieć, że ludność tych ziem w ilości 
5,5 miliona osób stanowi 22 ptoc. mie­
szkańców kraiju (w granicach byłej 
Rzeszy niemieckiej procent ten równał 
się liczbie 12), użytki rolne wynoszą 
6,2 miln ha ziemi tj. około 27 proc, po­
wierzchni uprawnej państwa-, wydoby­
cie węgla osiąga 36 min. ton rocznie, 
czyli 38 proc, wydobycia ogólnego Pol­
ski. Nadto przemysł włókienni czy hut­
niczy, metalowy, chefcniczniyi, elektro­
techniczny i inne poważnie partycypu­
ją w produkcji krajowej.

Wartość globalna wytwórczości Ziem 
Zachodnich osiągnęła w ubiegłym roku 
kwotę 3 mld zł przedwojennych. Suma 
to ogromna, przekraczająca kwoty bud­
żetowe Polski przedwrześniowej. Obra 
zuje ona najdobitniej wyniki i osiąg­
nięcia na tych terenach.

A oto inne cyifry.
. Udział Ziem Zachodnich w odbudo­

wie i rozwoju kraju wynosił w 45 r. — ' 
6 proc.., w 46 r. — 11 proc., w 47 r. 
— 25 proc., w bieżącym wyniesie 30%. 
Natomiast ziemie te w granicach. by- 
łych Niemiec partycypowały w ich roz­
budowie tylko w 9 procentach.

Dane te najbardziej charakteryzują 
rolę i znaczenie Ziem Odzyskanych dla 
Polski i dowodzą, że w Niemczech wet 
getowały gospodarczo bez widoków na 
szerszy rozwój.

Na innych odcinkach notować moż­
na podobne sukcesy.

W miastach w 45 r. odbudowano 1,5 
ty6. budynków, w 46 r. — 2 tys., w 47 
r. — 2,5 tys. kamienic. Na wsi w tym 
okresie wzniesiono 25 tys zagród, oraz 
zlikwidowano przeszło 3 min. ha od­
łogów.

Jakie stąd należy wyciągnąć wnioski?
Sukcesy gospodarcze na Ziemiach 

Odzyskanych możliwe były dzaęki 
wprowadzeniu w Polsce planowania 
ekonomicznego, które pozwoliło na u- 
nilknięcie chaosu w hierarchii potrzeb 
inwestycyjnych i zapobiegło dezorga­
nizacji na całym tym odcinku.

Po drugie trzeba sądzić, że bez ofiar­
ności wszystkich klas społecznych, bez 
niezmordowanej i pionierskiej pracy 
osiedleńców, ziemie te nie zostałyby za­
gospodarowane dostatecznie. Należy się 
tu pochwała robotnikom, chłopom, in­
teligencji i inicjatywie prywatnej, któ­
ra w dużym stopniu przyczyniła się do 
zagospodarowania omawianych obsza­
rów.
' Stąd słuszna nasza duma i słuszny 
nasz patriotyzm, rodzący się w gwarze 
codziennej pracy, który z 
mocą pulsuje na Ziemiach 
nych.

Z. N
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„Domy kwietne"
w Saw

„Czcijcie zmarłych, pomagając żywym" — pod tym hasłem powstała już 
kilkanaście lat temu w Szwecji instytucja, godna naśladowania w każdym 
kraju. Jest to tak zw. „BlomsTbrfonden" czyli fundusz kwiatowy, zainicjowa­
ny przez żonę jednego z szwedzkich pisarzy. Z ofiar, za jej inicjatywą skła­
danych zamiast kwiatów na trumny — zapoczątkowano budowę domów mie­
szkalnych dla zubożałych i samotnych

Wielkie domy Blomsterfonden posia­
dają oprócz wspólnych sal jadalnych, 
biblioteki, sali koncertowej, kuchni 
etc., małe jedno- lub dwuosobowe mie­
szkania z kuchniami lub bez, mogące 
zadowolić wszelkie gusty i wymagania 
indywidualne.

Znajdują się tu małżeństwa, emery­
ci, lecz przeważają samotne niewiasty. 
Czasem dwie siostry albo dwie przy­
jaciółki zamieszkują wspólnie pokój. 
Wśród własnych mebli, nie skrępowa­
ni żadnym rygorem — mieszkańcy 
„kwietnych domów" przyjmują krew­
nych i gości.

. Nikt, tu nie cierpi, jak często ludzie 
starsi naw’et we własnej rodzinie na 
brak odpowiedniego towarzystwa. Bo 
rówieśnicy zawsze chętnie porozma­
wiają na temat lepszych minionych 
czasów, podzielą wspomnieniami lub 
dędadzą sobie podniety do żywej ’ re­
akcji — opozycją lub odmiennym zda­
niem. W bibliotece lub świetlicy (bo 
i tych nie brak w „kwietnych domach") 
gawędzą szwedzcy „Gerwazy i Prota­
zy". Staruszki z upodobaniem słuchają 
radia, nie przeszkadzając głośnikiem

staruszków.
nikomu. Intelektualiści pogrążają się 
w książkach i pismach.

Wieczory wypełnione są koncertami, 
odczytami i grami towarzyskimi. Sio­
stry pielęgniarki w aptece domowej 
cierpliwie wyszukują lekarstwa i słu­
chają biadań nad .prawdziwymi 
rojonymi dolegliwościami.

A co na i ważniejsze — domy 
sterfonden wolne są nawet od 
rów przytułku lub instytucji dobro­
czynnej. Aby uszanować poczucie god­
ności, aby odżegnać u pensjonariuszy 
jakąkolwiek świadomość jałmużny, 
mieszkańcy opłacają minimalne komor­
ne, dostosowane do funduszów, jakimi 
rozporządzają.

W salach wspólnych i mieszkaniach 
uderza bogactwo kwiatów. Wazony, zie­
leń, kwiaty cięte. Na podwórcach i na 
dachach — też przepych kwiatów. 
Szwedzi, pomimo zimnego klimatu, ma­
ją kulturę kwiatową na niezwykle wy­
sokim poziomie. Można by Szwecję na­
zwać krainą kwiatów.

Wzorem znanego socjalisty i mini­
stra szwedzkiego Brantinga, większość 
Szwedów w testamentach swych nawo­
łuje przyjaciół, aby nie zapominali o 
„Domach kwietnych", (d)

lub u-

Blom-
pozo-

' 1C1WIŁWM
K. M. W. Żeńskie Liceum Przemysłu 

Odzieżowego mieści się w Poznaniu, ul. 
Jarochowskiego 1, budynek D. Licea mę­
skie o tym charakterze znajdiiją się w 
Łodzi i Wrocławiu. Radzimy zwrócić się 
do Kuratorium jednego z tych miast. Tam 
otrzyma pan również informacje,jakie 
uprawnienia przysługują panu po ukończe­
niu liceum tego typu.

L. B., Chełst. — Rejestracja wkładów 
w PKO i Banku Gospodarstwa Krajowego 
trwa nadal. Wkłady z PKO podjąć można 
po złożeniu odpowiednio uzasadnionego 
wniosku do Ministerstwa Skarbu (1 złoty 
za 1 złoty). Wkłady z Banku Gospodarstwa 
Krajowego podjąć • można po złożeniu ta­
kiegoż wniosku do Centrali Banku Gospo­
darstwa Krajowego w Warszawie.

Jasiński Jacek. — Niestety na terenie 
Wielkopolski i Ziem Odzyskanych nie wy­
chodzi dotąd żadne pismo ogrodnicze. Na 
terenie Polski oprócz Hasła Ogrodniczo- 
Rolniczego (Tarnów) wychodzą: Przegląd 
Ogrodniczy (Kraków) i Działkowiec (Kato- 
wice).

S. A. T.'B. — Poszukiwany przez pana 
podręcznik znajdzie Pan jedynie w którejś 
z księgarń, prowadzącej dział książek sta­
rych.

Krystyna P. z Poznania. — Podaj emy żą­
dany adres: Państw. Liceum jGospodarcze 
i Państw. Szkoła Przysposobienia w Gospo­
darstwie Rodzinnyrą, Poznań, ul. Jarochow­
skiego 1.

Eugeniusz Zeberskl. — Radzimy zwrócić 
się:' Państw. Kursy Maturalne, Poznań, 
Świerczewskiego 16.

Lenka. — Instvtut Filmowy mieści się w 
Łodzi, ul. Kilińskiego 210. Szkoły Baleto­
wej w Łodzi nie ma. Szkoła jest za to w 
Poznaniu przy Wyższej Szkole Operowej. 
Poza tym znajduje się w Poznaniu prywatna 
szkoła rytmo-plastyczna ul. Roosevelta 10.

Domagała. — Osobnego związku księgo­
wych w Polsce nie ma. W Poznaniu ist­
nieje jedynie Związek Pracowników Han­
dlowych i Biurowych, ul. Gąsiorowskich 
5 a, który obejmuje również księgowych, 
oraz Stowarzyszenie Księgowych „Powier­
nik", ul. Kantaka o charakterze prywatnym. 
Poza tym księgowi należą zależnie od 
branży w której pracują do odpowiedniego 
związku, np. Związek Metalowców itp.

Abonent z Brzostowa. — Jedyną radę, ja­
ką możemy Panu udzielić, to wyszukanie 
gniazd os, które znajdują się w najbliższej 
odległości i zniszczenie ich.

Stary Czytelnik V. Andrzej. — W spra­
wie egzamirru prosimy zwrócić się do Sta­
rostwa Powiatowego po 15 października br., 
ponieważ w chwili obecnej nastąpiły zmia­
ny w przepisach egzaminacyjnych. (k)

I
Pokarmy roślinne i sztuczne nawozy j

Wśród wielu książek rolniczych, cieszą, 
cych się popularnością, jedno z pierwszych 
miejsc zajmuje książka prof. dr. Emila 
Godlewskiego pt. „Pokarmy roślinne i na­
wozy sztuczne" — wydana nakładem Wy­
dawnictwa im. Tadeusza Kościuszki w Poz­
naniu.

Popularność swoją zawdzięcza książka 
prostej formie, nieraz gawędziarskiej, naj­
bardziej zawikłane sprawy przedstawiając 
w sposób przystępny i przejrzysty. Każde­
go rolnika zainteresuje omówienie życia 
rośliny, potrzebnych jej składników, składu 
chemicznego ziemi i rozdziały o nawozach 
sztucznych.

Z WYOAWHICTW

R. 100 Poznań. Wniosek o rewizję wy­
roku Trybunału Sądu Ubezp. wymaga pod­
pisu adwokata. Nie podaję Pan podstaw 
rewizji. Ocena szans rewizji na podstawie 
jednostronnie przedstawionego stanu fak­
tycznego i prawnego uniemożliwia nam za­
jęcia stanowiska. Zgadzamy się, że ustale­
nie niezdolności do pracy wsteczne po wie­
lu latach jest wykluczone.

J. M. Rakoniewice. Pretensję przedwo­
jenna musi Pan wyskarżyć na drodze są­
dowej. Sądy dopuszczają przerachowanie 
30-krotnię w stosunku do wierzytelności 
sprzed 1939.

Stanisław z Wrześni. 1) Na decyzję Min. 
Obrony Narodowej nie przysługuje Panu 
żaden środek prawny.

2) Skoro gospodarstwo poniemieckie 
przydzielone zięciowi, osoby, którą Pan 
wskazał jako posiadacza gospodarstwa wła­
snego i poniemieckiego •— stanowisko P. 
U. Z. jest słuszne. Może Pan 
przeglądnąć księgi wieczyste 
Grodzkim.

3) Szpital Miejski, Poznań, ul. 
‘ Szkoła PCK (pielęgniarki).

Polonie (Leszno! i Lnbonski
prowadza w klasie A

Sytuacja w tabelach rozgrywek pił­
karskich o mistrzostwo A-klasy okręgu

poznańskiego — po uwzględnieniu wy­
niku meczu Szamotulski HCP, rozegra-

W. o. Szamotulskiego
W niedzielę miał odbyć się w ^Sza­

motułach mecz pięściarski o mistrzo­
stwo klasy A POZB pomiędzy drużyna­
mi Szamotulskiego Klubu Sportowego 

' i leszczyńskiego Zrywu. Ponieważ go- 
, ście nie stanęli do zawodów — Szamo- 
' tulski zdobył punkty walkowerem.

osob iście 
w Sądzie

Sżkolna

Jak wydobywa sio 
ropę naftowa z dna morza

Inżynier trustu morskich wierceń po­
szukiwawczych I. A. Mieżłumow skon­
struował specjalną instalację, będącą 
podstawą dla wieś wiertniczych zakła­
danych na morzu dla wydobywania ro­
py naftowej z dna morskiego.

Instalacja ta montowana jest ze sta­
lowych rur i składa się z 6 6ekcyj — 
każda o wadze 20 ton i wysokości od 
10 do 15 metrów. Sekcje ustawiane są 
na dnie morza za pomocą dźwigu. W 
ten sp'osób powstaje mocna metalowa 
wyspa, na której montuje się wieżę 
wraz z ciężkim wyposażeniem wiertni 
czym. Instalacja ta zapewnia również 
pewne wygody dla obsługi. W odleg­
łości 50 m od sekcji wiertniczej zakła-

da się inną sekcję, na której znajduje 
się ogrzewana budka połączona z wie­
żą wiertniczą mostem wiszącym. W 
budce tej obsługa odpoczywa po pracy/ 

Fundament nowego typu w kształcie 
wyspy stalowej może być ustawiony 
na morzu w ciągu 5 dni, podczas gdy 
budowa fundamentu n-a palach trwa kil­
ka miesięcy i jest trzykrotnie droższa.

Wyspy stalowe budowane są na ot­
wartym morzu. • Nie obawiają się one 
nawet najgorszych.' huraganów. Przy 
próbach instalacji tego typu zbudowa­
nej w odległości 5 km od brzegu, w 
ciągu kilku dni szalał setorm o nad­
zwyczajnej sile (12 stopnia), lecz praca 
jodbywała się bez przeszkód, (S)

Co to jest „Wiedza Powszechna"!
Spółdzielnia Wydawniczo - Oświatowa 

„Czytelnik" już w roku 1946 rozpo­
częła akcję popularyzacji wiedzy za po­
średnictwem wydawnictwa zeszytowego 
„Wiedza Powszechna". Założeniem Wy­
dawnictwa jest upowszechnienie wiedzy w 
zakresie szkoły średniej. W pierwszym je­
dnak rzędzie „Wiedza Powszechna" swym 
charakterem i tematyką utrzymuje żywy 
kontakt z nowymi zdobyczami nauki.

Z tego względu „Wiedza Powszechna nie 
została ograniczona z góry określoną ilo­
ścią zeszytów. Wydawnictwo natomiast 
stworzyło ogólny plan wydawniczy, który 
obejmuje następujące 23 działy:

biologiczny, geologiczny, antropogeogra- 
ficzny, geograficzno-kirajoznawczy, fizy­
czny, chemiczny, astronomiczny, matema­
tyczny, techniczny, gospodarczy, zawodo­
wy, socjologiczny prawny, historyczny, 
historyczno-literacki, sztuki, muzyczny, 
życiorysowy, filozoficzny, informacyjno- 
metodyczny, językowy, praktyczno-ama­
torski i medyczny.
Każdy dział zawiera określoną ilość cy­

klów, te zaś obejmują pewną ilość zeszytów. 
Każdy zeszyt stanowi zamkniętą całość; 
każdy cykl tworzy tom. do którego są do­
dawane trwałe okładki. Zastosowanie tego 
rodzaju systemu pozwala czytelnikowi na 
skompletowanie pokaźnej biblioteczki po­
pularno-naukowej.

Miarą wartości Wydawnictwa jest fakt 
polecania publikacyj „Wiedzy Powszech­
nej" do użytku szkolnego przez 
stwo Oświaty.

Te walory, jak również niska 
szytów, wynosząca przeciętnie 
przyczyniły .się do tego, że „Wiedza Po­
wszechna" stała się jedynym tego rodzaju 
wydawnictwem w Polsce.

Do tej chwili ukazało się już 180 zeszy­
tów (tytułów). Do końcu tego roku cyfra ta 
powiększy się do 200 zeszytów.

Redakcja „Wiedzy Powszechnej" mieści 
się w Warszawie, ul. Daszyńskiego 14. 
Przy redakcji istnieje „Dział Odpowiedzi", 
który udziela wszelkich informacji i wska­
zówek związanych z tematyką zeszytów.

Zeszyty „Wiedzy Powszechnej" nabywać 
można w wszystkich księgarniach a nawet 
kioskach. Zamówienia „Wiedzy" w abona­
mencie przyjmuje Inspektorat Kulturalno- 
Oświatowy „Czytelnika" w Poznaniu, ul. 
Marsz. Focha 14. Tamże zasięgać można 
również szczegółowych informacji w spra­
wie abonamentu, opłat ulgowych, otrzymać 
szczegółowy katolog dotąd wydanych ze­
szytów oraz bezpłatnie broszurkę o- 
mawiającą dokładnie całokształt zamierzeń 
jakie sobie Redakcja „Wiedzy Powszech­
nej" w dziedzinie popularyzacji wiedzy za­
kreśliła.

Minister-

cena ze-
30,— zł,

W Bolonii rozegrany został między­
państwowy mecz lekkoatletyczny po­
między reprezentacjami Włoch i Cze­
chosłowacji. Zwyciężyli po wyrówna­
nej walce Włosi w stosunku 115:107.

Młody narybek lekkoatletyczny ZSRR 
zapowiada się bardzo obiecująco. Na 
czoło młodziutkich zawodniczek wybija 
się 15-łetnia uczennica Hnykina, która 
na zawodach juniorek uzyskała w sko­
ku w dal 5,34 m.

Międzypaństwowy mecz piłkarski Pol­
ska — Finlandia, który miał zostać ro­
zegrany 17 bm. w Warszawie — stoi 
obecnie pod znakiem zapytania. PZPN 
otrzymał z Helsinek pismo, w którym 
Finowie wskazując na pewne trudności 
z uzyskaniem zezwolenia na lot do 
Warszawy, przygotowują PZPN na to, 
że nie będą mogli stanąć do zawodów.

Rozgrywki piłkarskie o puchar Zw. 
Radzieckiego doszły już do ćwierćfina­
łów. Ostatnio do półfinału zakwalifi­
kowała się znakomita drużyna moskiew­
skiego Torpedo, która pokonała lenih- 
gradzki Zenit 3:1.

Zaledwie remisowy wynik (0:0) uzy­
skany przez piłkarską ' reprezentację 
Anglii w meczu z Austrią, skłonił se­
lekcjonerów angielskiego futbolu do 
poważnych refleksyj na temat składu 
reprezentacyjnej jedenastki Albionu, 
która w najbliższą sobotę rozegra mię­
dzypaństwowy mecz z Irlandią. Spo­
dziewane są poważne zmiany w skła­
dzie drużyny.

W najbllższvm czasie przyjadą do 
Polski zapaśnicy' węgierscy na dwa 
spotkania międzynarodowe. W pierw­
szym Węgry spotkają się we Wrocła­
wiu z reprezentacją tego miasta, w 
drugim zaś — w Warszawie z reprezen­
tacją stolicy.

W ramach rozgrywek piłkarskich o 
mistrzostwo ligi czeskiej spotkają się 
w Pradze dwie czołowe drużyny CSR 
Slawia i Sparta. Wielkie derby zakoń­
czyły się sensacyjnym wysokim zwy­
cięstwem Slavii w stosunku 4:0.

W Krakowie odbyły się międzynaro­
dowe zawody pięściarskie Bratysława — 
Kraków. Mecz zakończył się wysokim 
zwycięstwem bokserów czeskich w 
stosunku 14:2. Jedyne dwa punkty dla 
drużyny krakowskiej zdobyli: Janicki 
w muszej, remisując z Mikovicem i 
Lisik za remis ze Stewurem.

Ligowa jedenastka Cracovii ‘rozegrała 
dwa mecze towarzyskie na Dolnym 
Śląsku. Pierwszego 
wyciągnęli 
kim Orłem 
niu łatwo 
6:2 (4:1).

Międzypaństwowy
szych niedawnych pogromców, drużyny 
Węgier z reprezentacyjną jedenastką 
Austrii zakończył się nieznacznym zwy­
cięstwem Węgrów w stosunku 2:1 (2:1). 
Zawodom, które rozegrane zostały w 
Budapeszcie, przyglądało się ponad 
50.000 widzów. Mecz nie stał jednak 
na zbyt wysokim poziomie i sprawił 
publiczności budapeszteńskiej rozczaro­
wani^. We Wiedniu natomiast repre­
zentacja naddunajskiej stolicy zremiso­
wała z reprezentacją Budapesztu 3:3 
(1:0).

ławiu z repr. tego miasta.

nego w niedzielę w Szamotułach (1:1)
przedstawia się następująco:

Grupa I
1. Polonia ^eszno 11 19:9
2. Admira 9 18:13
3. ZZK Rawicz 8 18:11
4. Polonia Poznań 6 9:12
5. Energetyka 5 7:5
6. Warta 5 14:15
7. Dąb 5 9:11
8. Polonia Chodzież 4 11:11
9. ZZK Gorzów 3 8:16

10. Zjednbczeni Poznań
Grupa II

- 2 9:19

1. Luboński 9 10:4
2. TUR Kalisz 9 16:11
3. Polonia Jarocin 8 14:10
4 Prosno Kalisz 7 12:13
5. Zjednoczeni Kępno 7 8:12
6. San 6 11:7
7. Kania Gostyń 6 8:5
8. Szamotulski 6 8:7
9. HCP 6 15:9

10. ZZK IB 0 7:21

W dniu 12 bm. POZLA gościć będzie
w Poznaniu czeskich lekkoatletów, któ-
rzy w dniu 10 bm. zmierzą się we Wroc-

TYGODN K DLA MŁODZIEŻY
Cena 20 zł Prenumerata mieś. 70 zł 

Konto P. K. O. I 8001 isid

KOMUNIKATY SPORTOWE

zaledwie 
(0:0), w 

pokonali

na Dolnym 
dnia krakowianie 
remis z ząbkowic- 

drugim zaś spotka- 
wrocławską Burze

mecz piłkarski na-

Zarząd POZB zawiadamia, że w dniu dzi­
siejszym o godz. 17 w Domu Pocztowca 
odbędzie się zebranie delegatów klubów 
A-klasowych celem rozlosowania dalszych 
rozgrywek O- drużynowe mistrzostwo O- 
kręgu.

Miejski Komitet Wykonawczy Marszów 
Jesiennych Poznań-Miasto, ul. Matejki 61 
2 ptr. wzywa wszystkie organizacje, szkoły 
i kluby sportowe do składania listy zgło­
szeń zawo,dników(czek). Marsze odbędą się 
indywidualnie i drużynowo dla mężczyzn 
(w grupie od 21—30 lat). Dla kobiet tylko 
drużynowe. Drużyny składają się z 10 męż­
czyzn do 5 kobiet. Obowiązkiem każdego 
zespołu jest przeprowadzanie zaprawy mar­
szowej. Lista zgłoszeń powinna zawierać: 
L. p.-, nazwę drużyny i adres, nazwisko 
i mię zawodnika(czki), datę urodzenia, dy­
stans (3, 5, 10 km). Należy też zaznaczyć 
kto jest kapitanem drużyny. Każda dru- 
żylha posiada swoją własną listę zgłoszeń. 
Drużyn można zgłaszać dowolną ilość. Ter­
min zgłoszeń mija ' w dniu 14 bm. Zgło­
szenia sekretariat przyjmuje od godz. 8 do 
18. Badania lekarskie 
szczególne organizacje 
we własnym zakresie, 
sportowych. Informacje
zaczerpnąć w sekretariacie
Kultury Fizycznej. Poznań, ul. Matejki 61 
ptr. 2, tel. 6131.

przeprowadzają po- 
sportowe i szkoły 
lub w poradniach 

można każdorazowo-
Inspektoratu

W. D.

Linoleum
chodniki i na stoły

Wielka 9, i piętro

Zb. Waligórski
wejście z ul. Szewskiej. p7812

TAPETY 
w wSelkim wyborze CERATY 

stołowe, wózkowe 
meblowe

I +
H Dnia 3 października 1948 zmarły śmiercią tra- 
ra giczną. śp.

I Józefa Domachowska 
przeżywszy lat 73.

z Prusińskich

Maria Rudzka
przeżywszy lat 43.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 8 bm., o godz. 
10.25 z kaplicy Bożego Ciała na Dębcu, o 
czym zawiadamia

w ciężkim smutku pogrążona 
rodzina

Poznań, Warszawa, Słupia, Świebodzin, 
Londyn, Zbaraż • 22838

22607

W piątek, 8 października 1948, o godzinie 9 
w dziesiątą rocznicę śmierci, śp.

księdza inful&lcs 
Józefa KFosa 

protonotariusza apostolskiego, długoletniego 
redaktora „Przewodnika Katolickiego” 

odbędzie się w kościele św. Anny przy’ul. Ma­
tejki 42

nabożeństwo żałobne
na które wszystkich przyjaciół Zmarłego, kre­
wnych i życzliwych /

zaprasza
łącznie z rodziną

Drukarnia i Księgarnia św. Wojciecha

KOMUNIKAT
Stowarzyszenie Księgowych w Polsce Oddział w Po­

znaniu zawiadamia, iż wykłady na Rocznym 
Kursie dla Księgowych rozpoczną się w dniu 7 paź­
dziernika rb. o godz. 18.15 gmachu 7 Szkoły Pod­
stawowej, ul. Słowackiego W/60, I ptr. 10b-95

f-łp.

Nikodem Orsziynowicz 
długoletni ezłonek Yacht-Klubu Wielkopolski

przeżywszy lat 60, zmarł dnia 3 października o godz. 11. .
Pogrzeb naszego Kolegi odbędzie się w środę, 6 bm., o godz. 10.30 z ka­

plicy cmentarza górczyńskiego.
Wzywa się wszystkich członków do wzięcia udziału w pogrzebie za 

banderą klubową. ’ 22601
Zarząd Yacht-Klubu Wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w środę, 6 bm., o godz. 
10.30 z kaplicy cmentarnej na Dębcu. Msza św. 
odprawiona zostanie w czwartek, 7 bm., o 
godz. 6 w kościele farnym.

W ciężkim smutku pogrążeni 
żona, dzieci, wnuki i rodzina

Poznań 22634

Antoni Karpiński

22636 
w ciężkim smutku pogrążeni 

żona, siostra i brat

przeżywszy lat 60.
Pogrzeb odbędzie się w środę, 6 bm., o godz. 10.30 z kaplicy cmentarza 

na Górczynie. Msza św. żałobna odprawiona zostanie w czwartek, 7 bm., 
o godz. 8 w kościele św. Anny przy ul. Matejki. p7833

W ciężkim smutku pogrążona
rodzina

ł
Dnia 4 października 1948 r. zasnął w Bogu po ciężkich cierpieniach, 

opatrzony Sakramentami św., nasz najdroższy mąż, brat, szwagier 
i wujek, sp.

Czesław Jankowiak 
przeżywszy 32 lata.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 6 bm., o godz. 11 z kaplicy cmenta­
rza jeżyckiego.

W imieniu całej rodziny

Dnia 3 października 1948 zmarł po długich i ciężkich cierpieniach, opa­
trzony Sakramentami św., nasz kochany brat i stryj, śp.

Nikodem Orsziynowicz
Sodalis Marianus
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PŁASZCZE GUMOWANE damskie

„„KANADYJKI 
mira w wielkim wyierze po cenach pnystmdi 
Tani ZaHuu—Feliks Kotieczny 
Poznań, Dąbrowskiego 46 — tel. 34 61 i 39-16 

L>waga: wejść o zRynkuJeżyckiego g/SH

g Powiatowy Związek Gminnych 
;; Spółdzielni ; j

inBiiiaiii1

Przetarg
Okręgowy Urząd Likwidacyjny sprzeda w drodze 

przetargu ustnego następujące ruchomości:
L Przy ul. Grochowe Łąki 4 na terenie fabryki 

„Centra" — jeden piec do grzania wody.
2. Przy ul. św. Józefa 6 u ob. H. Surmy — 12 pier­

ścieni cementowych do studni.
3. Przy ul. Daszyńskiego 23 u ob. Cichego Jana — 

jedną ławę stolarską.
4. Przy ul. Kosińskiego 26 u ob. Antoniewicz Mał­

gorzaty — blochy kantówkę i okrąglaki.
5. Przy ul. Gen. Umińskiego 20 u ob. Kwarty iSta- 

nisława — wóz jedno-konny, 4 koła do wozu, 
9 opon samochodowych i 3 tarcze samochodowe.

6. Przy ul. Fabrycznej 22'23 na terenie młyna „Her- 
manka“ — jeden samochód półciężąrowy m-ki 
„Adler-Junior-Triumph" i 2 wraki samochodowe 
„Vomag“ i Steyer“.

7. Przy ul. Zwierzynieckiej 8 u ob. Jankowskiego 
— dwie prasy do słomy i jeden wóz meblowy.

8. Przy ul. Dąbrowskiego 93 na terenie b. fabryki 
maszyn rolniczych jedną lokomobilę 2-cylln- 
drową.

9. Przy ul. .Podolańskiej 52 na terenie Wojew. 
Urzędu Bezpieczeństwa Publicznego — jeden 
wrak ciągnika m-ki „Kramer" (z silnikiem) 
jeden wrak autobusu „Polski Fiat“ (na 20 miejsc) 
i jedno podwozie samochodu osobowego m-ki 
„Mercedes" (z silnikiem).

10. W Kiekrzu — przystań Ligi Morskiej — jedną 
łódź 4-ro wiosłową, treningową o wymiarze 
7,5X1,20 m.

Licytacja w/w ruchomości odbędzie się dnia 9. 10. 
48 r. o godz. 9 w biurze Referatu Przetargów O.U.L. 
w Poznaniu, przy Wałach Batorego 3.

Do ceny kupna dolicza się 10% kosztów manipu­
lacyjnych i 0,5% opłaty skarbowej.

W/w przedmioty można oglądać przed terminem 
przetargu i w miejscach wyżej podanych.

Informacji' odnośnych udziela Referat Przetargów 
— Batorego 3, w godz. od 9—13.

Okręgowy Urząd Likwidacyjny 
10b-77 w Poznaniu

j; „SAMOPOMOC CHŁOPSKA1'
I > w Czarnkowie nNotecią I l
O t I( ( poszukuje na stanowisko kierownika handlo- < j 
i L w ego fabryki skrzyń i tartaku — specjalisty I I 
j J z branży drzewnej — oraz księgowego bilan- J j 
< I sisty obeznanego z księgowością przemysłową. < ( 
1 ) Warunki — zależne od kwalifikacji — < >
5 l do omówienia. l«b~88

Skupujemy 
wszelkie ilości 

miodu 
za miód wrzosowy 
płacimy zaraz naj­
wyższe ceny 
Wojewódzka

SjMiielina Psra atska
Poznań, ul. Kościelna 9 

( rzy Rynku Jeżyckim) 
lOa-25

Niewidomy 
psycho- 226UJ 

chiromant 
przepowiada 

najtrafniej 
Przemysłowa 37 m. 6

"jy g^Ł11

Lekarskie
Mgr Kuntzówna, sepcjalistka 
pielęgnacji cery, włosów. Sło­
wackiego 34, m. 4, tel. 94 34, 
od 10—13 i 15—17. Indywi­
dualne stosowanie własnych 
kosmetyków. 10a-3

Wolne posady
Bieliźniarkl zdolne na bieliznę 
dziecięcą przyjmiemy zaraz. 
Adres wskaze Glos Wielkopol- 
ski nr 22513._______________
Gosposia samodzielna, dobre 
warunki, potrzebna. Zg oszenia: 
* .Kotlta^t“, Szkol na 13. 22533
Maszyniarkl do maszyn elek­
trycznych zaraz potrzebne. — 
Gwiaździsta 9, szwalnia. 
 22529 
Uczeń piekarski potrzebny za­
raz. Żabikowo. Armii Czerwo­
nej 92. 22525
Pomocnica domowa na pół dnia. 
Focha 36, m. 9.______22538
Modela — modelkę przyjmie 
natychmiast zakład rzeźby 
P. w. S. S. P. Zgłoszenia: Jac­
kowskiego 5/7. przed połud­
niem. 22542
Czeladnik meblowy zaraz. Sto­
larnia, Stolarska 2. 22543
Pomoc domowa samodzielna 
potrzebna Mickiewicza 11, 
m. 2. 22576
Potrzebna natychmiast panien­
ka do 3-letniego dziecka. Zgło­
szenia: Gospoda Targowa, blok 
36. pokój 103.________22577
Dziewczynę do kuchni (gotowa­
nie) przyjmie restauracja. Gro­
bla 30, nar. Mostowej. Całe 
utrzymanie, nocleg. c3256
Pomocniczą siłę biurową ma- 
szynopismem przyjmę zaraz. 
Leitgeber. Naramowicka 47.

____________________ C3254 
Gosposia do 3 osób na wyjazd 
do Gdyni potrzebna zaraz. — 
Garbary 38, m._5._____ c3249
Poszukuję panienki do kleje­
nia toreb papierowych. Zgło­
szenia: Dąbrowskiego 52. m.8.

____________ C3246
Uczeń piekarski może się zgło­
sić. W. Górski, Sródka 3. 
_____________________ C3244 
Dziewczę do prac domowych 
potrzebne. Zgłoszenia: Kwia­
towa 11 m 10 wieczorem. 
_____________________ p7828 
Tokarz samodzielny zaraz. — 
Ogrodowa 11, Gołatka. p7824 
Pomoc domowa z gotowaniem. 
27 Grudnia 12. firma Bandel 
— Muth. skład._____  p7820
Szewc na pracę poza dom po­
trzebny. M. Focha 29, m. 8. 
_________________ p7,816 
Pomocnik fryzjerski potrzebny. 
Grunwaldzka 13._______k!615
Szewski pomocnik. Knapąw- 
skiego 30 (Górczyn).___ 22593
Inżyniera z praktyką w admi­
nistracji drogowej na stano­
wisko kierownika Oddzia-u 0- 
gólnego w Wydziale Komunika­
cyjnym zaangażuje Urząd Wo­
jewódzki w Łodzi, ul. Ogrodo­
wa 15, Mkój 138. Mieszkanie 
służbow<rzapewnione. lOb 85
Dyrekcja Okręgowa P. Z. Ch. K. 
poszukuje rutynowanych księ­
gowych (e) bilansistÓw oraz 
księgowych (e) technicznych ze 
znajomością księgowości _ rol­
nej. Oferty z życiorysem i od­
pisami świadectw: Poznań, Wa­
ły Leszczyńskiego 19. Samodz. 
Ref. Pers. 22587

Potrzebna uczciwa dziewczyna 
z gotowaniem oraz utrzyma­
niem i noclegiem. Daszynskie- 
go 47 m. 1,__________ k!618
Chłopiec do roznoszenia paczek 
inteligentny. Ratajczaka 36 — 
Iptr.________ kl614
Trykotarka zaraz potrzebna. 
Zgłosz.: Dąbrowskiego 31, po- 
dwórzu,_______________ 22600
Kucharka oraz pomoc potrzeb­
ne na wyjazd. Jackowskiego 3 
m. 5. 22614

a posady
Księgowy - bilansista przyjmie 
prace dorywcze, bilanse, na­
dzór. Zgłoszenia: tel. 69-23. 
_____________________ 21808 
Wychowawczyni - nauczycielka, 
niemiecki, mncuski. długolet­
nie doskonale świadectwa, 
pierwszorzędne referencje, na­
uczanie wszystkich klas pow., 
szuka posady. Zgłoszenia: Rab­
ka-Zdrój. poste-restante „Czy­
żewska"^_____________ 10a-18
Fryzjerka szuka pracy w Po­
znaniu. Oferty Glos Wielko. 
polski nr 22590.___________
Poszukuję posady jako przed- 
stawiciel-wojażer lub biurowy. 
Oferty Głos Wlkp. nr 22617.
Kuśnlerka poszukuje pracy. — 
Adres wskaże Glos Wielkopol- 
ski nr 22568.____________
Pielęgniarka przyjmie posadę 
do niemowlęcia. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 22580. _
Maszynistka prace biurowe. — 
Oferty Głos Wlkp. nr 22583.
Krawcowa w dom. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 22582._____
Księgowa rutynowana, długo­
letnią praktyką przyjmie po­
sadę Poznaniu. — Oferty Głos 
Wielkop., Focha 16, nr 2214. 
_____________________ F1883 
Początkująca księgowa, obe­
znana pracami biurowymi, u- 
kończoną szkolą handlową — 
przyjmie pracę zaraz. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 22570.
Kucharka dochodząca, ilość 
osób obojętna, gotuje na we­
selach. Oferty nr 2957; Czy­
telnik Czerwonej Armii 1.

'________________C3252
Sekretarka-korespondentka sa­
modzielną, również angielskim, 
francuskim niemieckim, ruty­
nowana sita, długoletnią prak­
tyką, znajomością wszelkich 
prac biurowych, pierwszorzęd­
nymi świadectwami, poszukuje 
odpowiedniego stanowiska. — 
Oferty: PAR. Ratajczaka 7, 
pod 10,46. p7785

Nauka

i Wydział" Pcw? af owy ■ 
we WRZEŚNI

zakupi natychmiast

i 2 przyczepy 8—10 ton
na masywach.

; Oferty składać: Powiatowy Zarząd Drogowy !
; Września, ul. Kościuszki 2 10a-41 ■

IIIMME
wszelkich typów 
i wymiarów 

sprzedają: 

Państwowe Zakłady 
Prz^ili llui 

we Wrocławiu 
ul. Kaszubska 16 

tel. 30-9i iOb-9t 
WWWWeWWW

Fachowca 
do wyrobu 

iiigzii
mioteł ryżowych

i trzepaczeH 
poszukuje: 

Fabrytea Szczotek 
Kowary-Zacisze 

pow. Jelenia Góra 
Mieszkanie zapewnione. 
10b-9()

ogłosze/wa grobie
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-tej, w soboty od 8—17-tej w Poznaniu przy ul Wysptan 
skiego 10 I piętro. — Tel 64-75 t 62-70 iwewn. 5) — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada

Kursy pisania na maszynie 
ślepą metodą, wszystkimi pal­
cami — Piotr Pieprzycki, Po­
znań, al. Marcinkowskiego 26, 
telefon 23-62. Dla zamiejsco- 
wych kursy listowne.___ p7832
Francuskiego początkującym u- 
dzielam. Ogrodowicz, Pótwiej- 
ska 10. ni. 5, godz. 15—17.

C3255

Osobiste
Wielki wybór najnowszych płyt 
patefonowych znajdziesz zaw­
sze w Radicmie, Poznań, Wro- 
cławsk a 13,___________p7675
Zadowolenie dziecka i matki to 
stosowanie codziennie przysyp- 
ki dla dzieci BORSAL ERBE. 
____________________ lOa-U 
Halo «- uwaga! W wielkim 
wyborze baterie anodowe, ba­
teryjki, grzałki, poduszki elek­
tryczne. radioaparaty i części, 
anteny pokojowe oraz akordio- 
ny i harmonijki ustne, poleca 
,,Emka“. Wrocawcka 30. — 
Własne warsztaty naprawy. -

Pianino czarne, krzyżowe, oka­
zyjnie. Magazyn Mebli, ul. Ży- 
dowska 33. 22555
Sprzedam elektryczny elektro- 
lux, materace z trawy mor­
skiej. Of. Gł. Wlkp. nr 22536.
Sprzedam setkę N. S. U. w bar­
dzo dobrym stanie. Matejki 47, 
m. 4, godz, 17.________22535
□cm i parcele sprzedam. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 22524.
Maszynę gabinetową, prawie 
nową. Wielkopolska 7. m. 3 
(Sołacz),__________ 22526
Tapczany, fotele gotowe i na 
zamówienie. Pfeil Małeckiego 
nr 33,__________ _____  22609
Futro damskie średnia figura 
(brąz). Obejrzeć 5. 10. do go­
dziny 16-tej. Gajowa 4 m. 10.

22610

Barak mieszkalny 8X8. Infor­
macje: tel. 65-87.______22584
Wózek-autko w dobrym stanie. 
Gajowa 12 m. 9.______ FI880
Pies Cocker Spaniol na sprze­
daż. Niedziałkowskiego 1 m. 7.
___________________ C3253 

Puszczykówku parcela korzyst­
nie. Oferty PAR, Ratajczaka 7, 
pod 10,86,_________  p7819
Meble — oddzielne sztuki, 
komplety, poleca Janiak Ska, 
Za Bramką 4 (przy pl. Bernar­
dyńskim. _____________ p7821
Futro czarne „źrebce" i płaszcz 
.zimowy damski oraz paszcz 
męski na niskie, szczupłe oso­
by. wózek-sportkę. Grunwaldz­
ka 44 m. 2. 22579

Parcelę przywłaszczeniem do 
500 tys. kupię. Oferty nr 2963 
Czytelnik, Czerwonej Armii 1. 
________ ___________ C3258 
Kamienice, wille, parcele, dla 
poważnych reflektantów spie­
sznie poszukuje Metelski, Mar- 
cina_13._______p7826
Setkę, 125 względnie 200 tyl­
ko dobrym stanie kupię. Oferty 
PAR, Ratajczaka 7. pod 10,84.

p7817
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Wytwórnia
narzędzi

wykonuje
wykroje i ciągi oraz 
prace tokarskie

F-a NASKRĘT
Kopanina 18
(Górczyn). 22564

Sprzedaże
Tapczany, leżanki, fotele, ma­
terace gotowe korzystnie. — 
Marcinkowskiego 2. Pluciński. 
____________________  21435 
Opel P 4, dobrym stanie, sprze­
dam. tanio. Poznań. Wujka 5, 
telefon 48-49._________ 22198
Lampki nagrobkowe, kolorowe 
dostarcza Wytwórnia Świec 
„Luna", Częstochowa, Garibal­
diego 11, tel. 14-12. 10b-26

Z powodu wyjazdu sprzedam 
korzystnie bufet, łóżko żelaz­
ne. pierzynę, odzież damską, 
płaszcz zimowy, buty, szachy, 
tekę skórzaną. Przemysłowa 53, 
m. 6, ____________ 22549
Platforma ogumowana, 1% t, 
sprzedam * Łukaszewicza 16a, 
plac,_______________  22552
Samochód ciężarowy „Ford" 8c 
3-tonowy. po generalnym re­
moncie. Wierzbięcice 37. 

22528

Lampki 
na groby 
•świece kościelne, pa­

stę do obuwia i po­
dłóg

poleca 
wytwórnia świec
T, STANSKI, Poznań, 

Rybaki 28. c3245

Encyklopedia Trzaski Ewerta 
Michalskiego V tom sprzedam 
okazyjnie. Oferty nr 22578 
Czytelnik. Armii Czerwonej 1. 
______________ 22578 
Wytwlrnię konfekcji smzedam 
z powodu choroby. Oferty FAR, 
Ratajczaka 7, pod 10,85.
____________________ p7825 

Kamienica komfortowa składa­
mi 3 miliony. Willa ogrodem, 
Winogrady, 2 miliony. Dom 5 
lokatorów. Łazarz, 1.500.000 
sprzeda Metelski, Marcina 13.
____________________ p7827 

Stół owalny 24-osobowy orzech 
okazyjnie sprzedam. Wierzbię­
cice 46 m. 18._______ kl616
Radia Telefunken ośmiolampo- 
we nowoczesne dla znawcy — 
Sicneczna 21. parter. 22599
Willę pełnokomfortową tram­
waju 1.800.000 sprzeda 
,Union" Rzeczypospolitej 4. 

22612

Kupimy
500 kg 

maku białego 
„Gopssna"

Fabryka Cukrów
i Czekolady 
Poznań, św. Waw­
rzyńca 11. Tel. 52-661. 

10b-96

DYREKCJA
Przysposób. Pizmystówega

nr 37
przy Zakładach Syntezy Chemicznej

w Dworach k/Oświęcimla

przyjmie na stanowiska nauczycieli:
a) etatowych

dwu nauczycieli języka polskiego 
dwu nauczycieli matematyki 
j'ednego nauczyciela fizyki 
jednego nauczyciela chemii 
jednego nauczyciela geografii 
jednego nauczyciela historii 
jednego naucz, nauk poiit.-sjgoł.

b) nieetatowych

jednego naucz, rysunków techn. 
jednego nauczyciela śpiewu

Etat 21 godzin + godziny dodatkowe. Uposa­
żenie przewidziane zarządzeniem Mrn. Przem. 
i Handlu Departament Szkolenia Kadr.

Wymagane kwalifikacje: egzamin kwalifika­
cyjny (pożądane WKNj.

Mieszkania dla kawalerów zapewnione, dla 
żonatych w terminie późniejszym. Całodzienne 
wyżywienie dla etatowych nauczycieli, bez­
płatne dla nieetatowych za opłatą.

Do podania należy dołączyć: życiorys, prze­
bieg dotychczasowej pracy, legalizowane odpi­
sy świadectw, zezwolenie na przejście z do­
tychczasowego miejsca pracy. »

Terminy zgłoszeń do dnia 7. 10. br. pod wy- 
gtej wymienionym adresem. 10b-83

oi
i
s
C)

SZTANDARY 
chorągwie

B&ramenia Kościelne
wykonuje jedyna facho­

wa na miejscu firma
JÓZEF ŁOWIftSKI
Poznań, Garbary 20

Telefon 39-05
Telefon orywatny 501-66 

Dojaza tram w. z Dworca 
Głównego do St. Rynku 
oraz 5 i 8 do Garbar. — 
LICZNE UZNANIA ZA

Sprzedam wózek 2-kołowy na 
gumach motocyklowych. Je­
życka 43, m. 2,______  22521
Wilki czarne (alzackie) sprze­
dam. Jeżycka 50, m. 15a.
_____________________ 22534
Sypialnie, jadalnie, kuchnie 
oraz pojedyncze sztuki poleca 
Fa Gacka — Malinowski, Po­
znań. Żydowska 33.__  10a-4
Pianina markowe, fisharmonie, 
sprzedaje, kupuje Poznański 
Skład Pianin, Ogrodowa 1.
_____________________ p7746 
Samochód DKW. po generalnym 
remoncie, sprzedam. Dąbrow­
skiego 31, administracja, ga­
raże.________________  224S7
Gospodarstwo 140 morgów w 
mogileńskiem sprzedam lub 
wydzierżawię. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr_22539. _
Ford-Taunus, 4osobowy. po 
kapitalnym remoncie, części 
zapasowe, 2 motory, dobre o- 
gumienie — cena 250.000,—. 
Międzyrzecz, Sportowa 4.

22545

Motor
DIESLA

25 KM na ropę leżący 
na chodzie

sprzedam.
Oferty Głos Wlkp. nr 
10b-82.

Blachę dural do 1 mm w arku­
szach kapię. Oferty nr 2917 z 
podaniem ceny do Czytelnika, 
Czerwonej Armii I. c3211
Kuplę tongenerator i wolto­
mierz lampowy. Wejman, Po- 
znań. Kościelna 17.___  22450
Srebro, złoto kupuje Wytwór­
nia Biżuterii Stanisław Hirsch, 
Seweryna Mielżyńskiego 16, w 
podwórzu. I ptr,_______ p7802
Maszynę do UczenA, do pisa­
nia z długim wałkiem kupię. 
Piotr Pieprzycki, aleje Marcin­
kowskiego 28. naprzeciw po- 
czty,_________________ PJ610
Lisa srebrnego kupię. Oferty 
Glos Wielkopolski nr 22574'.
Kor.ic na rzeź kupuję. Stani­
sław Gałkowski, Poznań. Zam- 
kowa 7, tel, 31-55_____ 10a-l
Woskówki, maszyny do pisania, 
liczenia, powielacze kupuje 
W. Rohowski i Ska. Poznań, 
Miefiyńskiego 18, tel. 43-25.

P7608

Pokt j umebl. wyłączony łazien­
ką wynajraę dobrze sytuowa­
nej osobie. Rok z góry. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 22558.__
Oddam piekarnię, dom mebla­
mi. ogrodem. Zgoszenia: Ko. 
sińsktego 10 m. 7.____ k!619
Wolne lokale przemyslowo- 
warsztatowe i garaże samocho­
dowe, Dąbrowskiego 31.

22490

Mieszkania
i SKLEPY w śródmie­
ściu za zwrotem kosz­
tów remontu. Wiado­
mość Mickiewicza 20 
m. 4 ,tel. 51G03. 22488

Szuka lokalu

WOMIRa
wróży trafnie z kart 
Poznań, — narożnik 
Drużbacklej a Lima­
nowskiego 8 m. 4.

22694

Szkota Kosmetyczna w Pozna­
niu. Filia Krakowskiej Szkoły 
Kosmetycznej — jednoroczną 
szkoła zawodowa. Wpisy trwa­
ją: ul. Walki Młodych 28. 
____________________ p7797

Księgowości kursy wieczorowe 
rozpoczynam 5 października. 
Kursy Handlowe Smólskiego, 
Wawrzyniaka 33.______ p7637
Księgowość z przebitkową, 
uproszczoną i podatkową, do 
całkowitej pewności bilanso­
wej. Wpisy: Szkoła Przyspo­
sobienia Handlowego w Pozna­
niu. pl. Wolności 2.__ lOa-45
Prywatne kursy historii sztuki 
polskiej j europejskiej doro­
słym i młodzieży; początek 
7 października. Prospekty. Ro­
mana Szymańska, Asyst, nauk. 
Muzeum Wielkopolskie. 22387

Wydawca Spółdzielnia Wydawniczo-Ośwlatowa „Czy­
telnik"

Redaktor naczelny. Jan Zagierskl.
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Tłoczono w Drukarni P P Z G. Poznań-Półncc 
Ę—56515

Parcelę — Willę —Kamienice 
(nawet wypalone). Szybko 
sprzedasz. Tanio kupisz, tylko 
przez firmę.,Union". Poznań, 
Rzeczypospolitej 4, 22169
Futra okazyjnie karakułowe 
oraz selskinowe na szczupłą 
osobę Ostroroga 34 m. 1 — 
godz. 15—18, 22294
Sypialnie, jadalnie, kuchnie, 
najtaniej poleca K. Bakoś, 
Garbary 21.___________ 10b_7
Pierze na poduszki, pierzyny, 
spody, kołdry wszelkie poleca 
„Emkap", M. Mielcarek, Po- 
znań. Wrocławska 30 10a-7
Plusze, firany, dywany, chod­
niki, ceraty, linoleum. Pertek, 
Kraszewskiego 17. 10a-33
Srebrne wyroby, przedmioty 
artystyczne, użytkowe, sprze­
daż, kupno. Komis „Lamus", 
Sieroca 5'6,  p7808
Maszynę do krojenia materiału 
(nóż taśmowy) sprzedam.*-Sta­
ry Rynek 49, teł. 29-41.
_____________________ p7784 
Meble różne, wielki wybór, ko­
rzystnie. Janiak. Poznań, Ry­
bak! 6, w podwórzu.___ p7810
Materace wyściełane, łóżka me­
talowe. wykonuje „Rekorda", 
ul. Kurzańoga (boczna Ratu­
szowej)^______________ 10b-32
Sprzedaż mebli: używane sy­
pialnie, jadalnie, gabinety, tap­
czany 2-osobowe, różne poje­
dyncze. Składnica Mebli. Fo­
cha 70,____________ 22562
Futro łapki, zarękawek, sprze­
dam. Focha 70. m. 3. 22553
Dom mieszkalny. 2 pokoje ku­
chnią, chlew, ogród 1-morgo- 
wy, w mieście, natychmiast 
sprzedam. Cena 450 000 zł.'-hi- 
poteka czysta. Kazimierz Jóź- 
wiak, Witkowo, Warszawska 13.

10b-94

Parcele: 2330 ms, 2030 i 1095 
m®. tanio sprzedam. Osiedle 
Piątkowskie. Oferty Głos Wiel- 
kopolski nr 22551.________
Sprzedam patefon i elektroluz. 
Małeckiego 14 m. 7.___ 22573
Futro karakułowe na średnią 
figurę okazyjnie. Gorczyszew- 
skiego 4 m. 4, godz. 15—18.

22572

Piec żelazny sta opalny, HV244 
mało używany, korzystnie — 
św, Marcin 68 m. 4, __p7815
Plac 4100 ms uzbrojony, bara­
kiem mieszkalnym ca 12X60 
m Jeżycach, korzystnie sprzeda 
Hinz, Stary Rynek 16/17. 
_____________________p7814 
Kamienice od 1.000.000* do 
6.000.000 poleca Gruszczyński. 
Wawrzyniaka 22._______22596
Biblioteka, 2 łóżka żelazne 
sprzedam. Grottgera 11 m. 9. 
_____________________ 22595 
Sprzedam lisa srebrnego. Of.
Gtos Wielkopjolski nr 22592.
Sypialnia dobrym stanie tanio 
sprzedam. Grodziska 4 m. 1. 
_____________________ 22589 
Radio, ubranie, płaszcz sprze­
dam; Grunwaldzka 54 m. 5. 
_____________________22586 
Piła taśmowa uchylny blat pra­
wie nowa, sprzedam. Oferty nr 
3255 Czyteinik. Daszyńskiego 
nr 48,________________ HOH
Parcela willowa śródmieściu 
850.000; przy Botaniku 750 
tys.; Grunwaldzka 640.000 — 
Gruszczyński, Wawrzyniaka 22.

22594

Parcele, wille, kamienice, o- 
biekty wypalone, kupuje Lo­
kata Poznań Mickiewicza 18, 
m. 5.________________  22548
Kupimy maszyny papiernicze 
do wyrobu torebek. Spółdziel­
nia Pracy Olsztyn, Grunwaldz- 
ka 12._______________ 10b-89
Meble używane kupuję Sypial­
nie. jadalnie, gabinety, szafy 
3-drzwiowe, różne pożądane. 
Składnica mebli używanych. 
Focha 70. 22561

Pompki wytryskowe 
rozpylacze, podgrze­
wacze wszelk. marek 
i typów oraz łożyska 
kulkowe 1 tłoki kupu­
je stale M. Gruss, Po­
znań, Dąbrowskiego 96 

10b-4

Zamiana

Wózek dziecięcy, duża pierzy­
na. Dąbrowskiego 8 m. 4. 
____ ' _____________ 22560 
Rower sprzedam, godz. 15—20, 
Mottego 8 m. 5,_______ 22567
Westfalkę na węgiel i gaz — 
Wawrzyniaka 14 m. 10. 22606
Motocykl DKW 500 z przyczep, 
ką lub bez. Jedno i drugie bar­
dzo dobry stan. Tel. 94-04.

___________________ 22565
Kamienice, wille, także wypa­
lone. odbudowie; tereny prze­
mysłowe, ogrodnicze, sadowni­
cze; place budowlane; parcele; 
młyny; cegielnie; gospodar­
stwa; ogrodnictwa poleca i po­
szukuje Hinz, St. Rynek 16/1^.
‘__________ p781_3

Kamienica blisko Starego Ryn­
ku, uszkodzoną, skład i mie­
szkanie wolne, sprzedam — 
1200 000. Oferty Głos Wiel- 
kopolski nr 22481.__________
Parcelę willową ogrodem opło- 
towaną Łazarzu sprzedam — 
„Union". Rzeczypospolitej 4. 
____________________22613

Parcelę na Dębcu (blisko tram­
waju) sprzedam Oferty Glos 
Wielkopolski nr 22598.____
Kamienice czteropiętrowa cen­
trum Poznania (wyłączoną* 
wolnym mieszkaniem, sk adami 
(za bezcen). Prawdziwa oka­
zja!!! Sprzedam. „Union", 
Rzeczypospolitej 4. 22611

Kupna
Konio na rzeź kupuję, odbiór 
samochodem. Zgoła, Poznań, 
Masztalarska 8. Tel. 20-20.

' C3213

'ŁOM 
srebrny 
kupuję
LABORATORIUM 
CHEMICZNE
Libelta 11. p783O

Kuplę błam futrzany. Of. Głos 
Wielkopolski nr 22591._____
Wilię lub kamienicę komforto­
wą do 4 milionów spiesznie 
kupię. Of. Gł. Wlkp. nr_22531.
Konie na rzeź kupuję stale. 
Samochód do dyspozycji. Igna- 
cy Nowak, Poznań, Daszyńskie­
go 26. tel. 21-10 i 21 11.

P7643

WIERTŁA
szybkotnące stożko­
we 0 11—11,5, 16—18, 
19—21, 22—24 mm każ­
da ilość 

kupimy
Oferty z ceną
Biura Ogłoszeń 
„PAR" Poznań, 
tajczaka 7 pod
„10 14". _____ p7766

do

Ra-

Zamienię dywan 2X3 ną 3X4 
za dopłatą. Tel. 68-11. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 22618.
Zamienię mieszkanie 3-pokojo- 
we z wygodami Gnieźnie, śród­
mieście. na 2-pokojowe kuch­
nią wzgl. 1—2-pokojowe ku­
chnią Poznań. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 22530._____
Zamienię wózek ręczny 2-ko­
łowy na 3-ko»lowy ogumowany 
z obudowaniem. Małeckiego 37 
skład,________________22523
Zamienię 2 pokoje kuchnią Zie­
lona Góra na podobne Poznań. 
Oferty Głos Wlkp. nr 22546.

Spokojna, pracująca studentka 
poszukuje pokoju. Pór roku 
z góry. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 22511.__________
Poszukuję 2 pokoje kuchnią. 
Zwrócę remont, Tel. 503-13.

________________ 10a-42 
Uczennica szuka pokoju, cena 
obojętna. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 22563.___________
Szukam pokoju okolica Parku 
Wilsona. Oferty Głos Wielko- 
polskj nr 225591_______ ___ _
Dwóch studentów leśnictwa po­
szukuje pokoju. Oferty Gos 
Wielkopolski nr 22575._____
Samotny szuka zaraz ładnego 
pokoju niekrępującego Oferty 
nr 2956 Czytelnik. Armii Czer­
wonej^.____________  C3251
Mieszkanie 2—3 pokoje z ku* 
cSnią i łazienką poszukuję za­
raz. Oferty nr 2955 z podaniem 
warunków Czytelnik. Armii 
Czerwonej 1._______  c3250
Studentka medycyny szuka po- 
koju. Of. Glos Wlkp. nr_22585. 
Pokoju przy kulturalnej rodzi­
nie szuka studentka. Wierz­
bięcice 41a m. 23._____22554
Pokoju kuchnią, zwrot remon­
tu do 100 tys. Oferty Gł. Wlkp. 
nr 22616.___________ ______
Poszukuję 1 lub l1^ pokoju z 
kuchnią. Zwrócę koszty do 100 
tysięcy. Oferty Glos Wielko- 
polski nr 22615.___________
Dwóch młodych studentów po­
szukuje pokoju. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 22608.______
Pokoju szuka studentka. Za­
płaci kilka miesięcy z góry. 
Dzielnica obojętna. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 22581._____
Umeblowanego pokoju pilnie 
poszukuje kulturalny pan, płat, 
nik podatku obrotowego. Ofer­
ty Glos Wlkp.. Focha 16 — nr 
2213.___________ F1882
Małżeństwo, młodzi, spokojni, 
pokoju kuchnią; zwiftt remon- 
tu do 80.000,—.oferty G-los 
Wlp. Focha 16. nr 2212.

F1881

Skradziono na trasie Gubin — 
Poznań teczkę z dokumentami 
oraz pieczęć własności Pań­
stwowego Zakładu Przemy­
słu Draewnego w Gubinie. Do­
kumenty oraz pieczęć unie­
ważniamy. ewtl. uczciwego 
znalazcę uprasza się o zwrot 
za wynagrodzeniem Kierowni­
ctwo.___________ F1871
Zgubiono śv/iadectwo czelad­
nicze w. zawodzie kołodziej­
skim. Józef Kaus. Kostrzyn. 
________ 22471 
Zgubiono dowód tożsamości 
PKP nr 2563. Jadwiga Olejnik, 
Krzyżowniki.__________ 22527
Dwie elki zgubiono przy Fo­
cha, niedzielę. 3. godz. 23. 
Uczciwego znalazcę gorąco pro­
szę o zwrot za wynagrodze­
niem. Poznań. Limanowskiego 
nr 15, nr-2___________22522
Zgublouno kartę rejestracyjną 
RKU na nazwisko Tadeusz Gul­
czyński. Nekla, pow. Środa. 
_____________________ 22544 
Zgubiono dowód tożsamości ko­
pia nr 5081/43 Józef Pokryw­
ka, Poznań, Stanisława 19.

22541
Zgubiono dowód tożsamości ko­
nia nr 4478/40. — Stanisław 
Dziurkiewicz, Poznań. Stani­
sławy 26.______ 22540
Zagubiono kartę RKU Krosno. 
Boiesław Brudner, Łęgowo, po- 
wiat Świebodzin._____ 10b-87
Wilk-owczarek zaginął nr 5717. 
Zwrot wynagrodzę. „Motor", 
ul. Dąbrowskiego 5. 22550
Zgubiono legitymację partyjną 
PPR nr 355171. Czesław Ku- 
bala, Poznań. 22571
Zagubiono legitymację szkolną 
A. H. Tadeusz Trzybiński. 
_____________________C3257 
Skradziono dokumenty: Goli- 
mowski Zygmunt, Janina, mili­
cyjne zameldowanie. Ryszard 
Lubienied. świadectwo gimna­
zjalne Janiny Lubieniec.

22547

Transport
Transporty samochodami wy­
konuje ..Wspólny Transport",' 
Poznań, Norwida 13. teł. 92-46.

10a-36

Różne

Pieniądz

Student medycyny szuka poko­
ju. Oferty PAR. Ratajczaka 7, 
pod 10,85,___________ P7818
Dwie studentki poszukują po­
koju. Cena obojętna. Oferty 
Glos Wielkopolski nr 22605;__

Z<ruby
'Wspólnika 300—500 tys. rzut- 

' kiego, energicznego kupca do 
zaprowadzonej wytwórni, ce­
lem rozprowadzenia i zwięk­
szenia produkcji. Oferty PAR, 
Ratajczaka 7. pod 10,100.

p7829

Wolne lokale
Pokój umeblowany panu (So; 
łącz) z używalnością łazienki 
(zwrot rementu). Oferty G'os 
Wlkp, nr 10a-43.__________
Pokój umeblowany tylko utrzy­
maniem. Kościelna 40, I ptr.

___________ _______ 22566
Pokój z niekrępującym wej­
ściem dla 2 studentów wynaj- 
tne. Oferty PAR Ratajczaka 7, 
pod 10,91. p7822

Zgubiono legitymację PZU Po­
znań nr 786. Monika Kaczma- 
rek, Poznań.__________ 22.?.8®
Zagubiono książeczkę Ubezpie- 
czalni Społecznej nr 11612762. 
Aldona Krupczynska. Poznan, 
Górki 10.________ 22597
Skradziono legitymację Pań­
stwowego Lic. Gosp. Alina Ro- 
gała, Poznań._______ _
Zgubiono legitymację fabryczną 
H. Cegielski nr kon. 6687. Mie- 
czysław Szafrański.____ 22557
Zagubiono legitymacje Związ­
ku Zawodowego Metalowców. 
Aleksander Turkiewicz. Po- 
znan. Graniczna. 22556
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wł. St. i H. Kozaneccy 

Poznań, ul. Kraszewsxieqo 1 
Tel. 40-67 

p7804

Gabinet Kosmetyczny Colonna 
Walewskiej, filia Katowice, Po-, 
znań. Grunwaldzka 20a, telefon 
76-76. C3248

Matrymonialne

Panna, -lat 39. szatynka, mfta 
sympatyczna, mająca źródło 
zarobkowania, pozna pana do 
lat 50. samodz. rzemieślnika 
lub urzędnika, posiadającego 
mieszkanie Cel matrymonial- 
ny, Of. Głos Wlkj). nr 22569. 
Szczęście kojarzy małżeń­
stwa znana koncesjonowana 
Poznańska Agencja Matrymo­
nialna. Wysyłamy informacyj­
ny ..Biuletyn Matrymonialny", 
załączyć 3 znaczki. „FAM", 
PoznaA skrytka 226.__ p7686
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Festiwal słowno-muzyczny w Krotoszynie
W ubiegłą niedzielę odbył się I Lu­

dowy Festiwal Słowno-Muzyczny po­
wiatu krotoszyńskiego. Inicjatorem był 
ref. Kultury i Sztuki prof. Henryk 
Duczmal, zaś organizacją zajął się Ref. 
Kultury i Sztuki przy pomocy Pow. 
Zw. Samopomocy Chłopskiej.

O godz. 11 zgromadziło się przed 
„Domem Chłopa" 9 chórów, 3 orkie­
stry, 4 zespoły taneczne, dudziarze i re­
cytatorzy, razem około 600 ludzi z te­
renu powiatu ruszyło przez miasto przy 
dźwiękach orkiestry i dud.

W południe w sali Domu Chłopa od­
było się uroczyste otwarcie Festiwalu. 
Pierwsze przemówienie wygłosił sta­
rosta Bonowski, następnie referent Kul­
tury i Sztuki prof. Duczmal Henryk 
mówił o znaczeniu organizacji kultural­
nych. Po przemówieniu prezesa Samo­
pomocy Chłopskiej p. Kałążnego ogło­
szono program konkursów.

Po południu rozpoczęły się konkursy. 
Sąd Kopkursowy tworzyli pp.: Droszcz,

Gęsi, kwity
i frzy lofa wiezienia

W dniu 2 bm. odbyła się w Sądzie 
Okręgowym w Ostrowie rozprawa 
przeciwko Czesławowi Wróblewskiemu 
ze Skalmierzyc. Oskarżony był dostaw­
cą drobiu do Poństwowej Przetwórni 
Owocowo - warzywnej i Drobiowej 
w Skalmierzycach. Wszedł on w poro­
zumienie z mistrzem drobiowym tejże 
przetwórni Florianem Leśnym, który 
wystawił mu trzy fikcyjne kwity na 
dostawę 120 gęsi. Na podstawie tych 
kwitów Wróblewski pobrał z kasy 
przetwórni ponad 84 000 zł dla Leśne­
go, otrzymując za to od . niego dla 
siebie kwotę 15 000 zł.

Sąd skazał Wróblewskiego na jeden 
rok więzienia, pozbawienie praw pu­
blicznych i obywatelskich praw hono­
rowych na dwa lata. Florian Leśny na­
tomiast skazany został jeszcze w lutym 
br. w trybie doraźnym na trzy lata 
więzienia, (md)

Z Bojanowa donoszą.:
Niezwykły okaz ziemniaka. We wio­

sce Jabłonna pod Bojanowem u p. Jana 
Martyńskiego na polu podczas wykop- 
ków wykopano ziemniak wagi 550 gra­
mów. Traf chciał, że kilka dni potem 
gospodarz ten wyprawiał wesele, pod­
czas którego goście podziwiali niezwy-. 
kły ziemniak, (wt)

Podatek gruntowy. Miasto Bojanowo 
pierwsze w powiecie rawickim zreali­
zowało podatek gruntowy w 100*/# 
dnia 29 września br. Wiele przyczynili 
się do tego burmistrz F. Majchrzak i 
sekr. miejski p. Adam Sędłak. (wt)

Wycieczka krajoznawcza. Dnia 16 bm, 
urządza Kat. Stów. Młodz. Męskiej w 
Bojanowie wycieczkę krajoznawczą na 
Ziemie Odzyskane. Wycieczka ma na 
celu zwiedzenie Obornik Śląskich i 
Trzebnicy oraz pasma Kocich Gór. Wy­
jazd rano 16 bm. o godz, 10.15, przy­
jazd 17 bm. o godz. 19. (wt)

ODOLANOW
Pożar w Hucie. Dnia 2 bm. w godzi­

nach południowych wybuch pożar u 
rolnika Wojciecha Maciejewskiego, 
zam. w Hucie. Pożar zniszczył dom 
mieszkalny. Silny wiatr przeniósł na­
stępnie pożar do sąsiada Józefa Gosi- 
czewskiego, któremu spalił się do­
szczętnie dom mieszkalny, oraz całko­
wite urządzenie wewnętrzne.

Bedzie mas io
w Ostrowie

W powiecie ostrowskim są cztery 
czynne mleczarnie i to w Ostrowie, 
Odolanowie, Skalmierzycach i Miksta­
cie. •

Mleczarnia Spółdzielcza Ostrowska 
jest nastawiona na produkcję mleka 
konsumcyjnego i zaopatruje w mleko 
rynek miejscowy w ilości ponad 3 tys. 
litrów dziennie i tyle też wysyła po­
nadto mleka 'na Śląsk. Produkuje ona 
tylko taką ilość masła, aby zaopatrzyć 
jedynie dostawców mleka.

Mleczarnia Spółdzielcza w Skalmie­
rzycach ma największą dostawę mleka 
w powiecie ze strony rolników i pro­
dukuje jedynie masło w ilości do 14 
ton miesięcznie. Na skutek dyrektyw 
„Społem” oddawała ona dotąd do dy­
spozycji Rady Związków Zawodowych 
w Ostrowie do 5000 kg masła miesięcz­
nie. Do Kalisza również wysyłała taką 
samą ilość i to niepotrzebnie, gdyż 
rynek kaliski był dostatecznie nasyco­

ny masłem osełkowym.
Mleczarnia Spółdzielcza w Odolano­

wie produkuje do 400 kg masła mieś., 
a mleczarnia prywatna w Mikstacie 
około 350 kg, co wystarczyło na za­
spokojenie tamtejszego rynku.

Nad zagadnieniem zwiększenia do­
stawy masła do Ostrowa obradowała 
ostatnio Powiatowa Komisja Cenniko­
wa wspólnie z przedstawicielami mle­
czarń i Rady Związków Zawodowych.

Postanowiono wystąpić do „Społem” 
jak i do Centrali Spółdzielczej Mle- 
czarsko-Jajczarskiej w celu wydania 
zarządźeń, aby do dyspozycji Zwią­
zków Zawodowych w Ostrowie dostar­
czano miesięcznie ze Skalmierzyc 10 
ton masła, z Mleczarni w Pępowie 4 
tony, z Dobrzycy 2 tony i z Odolano­
wa 235 kg. (md)
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mgr Glapa i prof. Poradowski i 
przewodn. PRN p. Bączkowski.

W zespołach instrumentalnych kolej­
no miejsca zajęli: 1) Orkiestra Muzy­
ków TUR w Krotoszynie — dyr. prof. 
Henryk Duczmal; 2) Orkiestra Zw. Za­
wodowego przy Cukr. w Zdunach — 
dyr. prof. Duczmal; 3) Zespół Muzycz­
ny „Cecylia" w Kobylinie — dyr. Wa- 
sielewskj Franciszek.

W chórach: 1) Koło Śpiewacze „Har­
monia” Krotoszyn — dyr. Cyprian Wal- 
kowski; 2) Koło Śpiewacze „Lutnia" 
Krotoszyn — dyr. Swica Franciszek; 
3) Chór Robotn. Żeński przy Zakł. U- 
mundur. w Krotoszynie — dyr. prof. 
Duczmal.

W zespołach tanecznych: 1) ZMP 
Lutogniew — kier. Regina Bączkowska; 
2) Szkoła Przysp. Przemysł. Krotoszyn;

3) Państw. Liceum Pedagogiczne Kro­
toszyn — kier. Kaźmierczyk.

Za stroje regionu krotoszyńskiego: 
1) ZMP Lutogniew, 2) Szkoła Przysp, 
Przemysł. Krotoszyn i Państw. Liceum 
Pedagogiczne Krotoszyn.

Dudziarze: 1) Kaczyński — Trzeme­
szno; 2) Smyczyński — Krotoszyn; 3) 
Dolata — Pogorzela.

Recytatorzy: Trojanowska i . Pody- 
mianka — Krotoszyn — równa ilość 
punktów.

Wszyscy występujący otrzymali 3 bm. 
na Dożynkach Powiatowych dyplomy 
uczestnictwa i nagrody w postaci ksią­
żek i nut. Poza tym najlepsza orkie­
stra i chór zdobyły piękne nagrody 
przechodnie ufundowane przez Pow. 
Radę Narodowa i Wydział Powiatowy.

(fk)

Kronika ostroy/ska
Oddział redakcji i administracji: Ostrów, 

ul. Wolności nr 20, m. 3. Telefon nr 422. 
Przyjmuje komunikaty do działu redakcyj­
nego, ogłoszenia płatne, drobne, reklamo­
we, nekrologi i inne codziennie od 8 — 10 
i od 15 — 17.

Powiatowa Rada Związków Zawodowych 
zwołuje plenarne zebranie delegatów Od­
działów Związków Zawodowych, Rad Za­
kładowych z udziałem przedstawicieli partii 
i stronnictw politycznych i władz na dzień 
6 bm., godz. 18 do górnej sali Strzelnicy 
Miejskiej. Na porządku obrad zagadnienia 
organizacyjne i sprawy Spółdzielni Miesz- 
kanio wo-Bud owianej.

Właściciele demów i nieruchomości obra­
dowali ostatnio nad dekretem o czynszach 
najmu. Poruszono szereg zagadnień nieja­
snych, które wymagają jeszcze wyjaśnień 
ze strony rozporządzenia wykonawczego 
do dekretu.

Przyjaźń Polsko-Radziecka. Z inicjatywy 
Powiatowego Zarządu Towarzystwa Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej utworzono Komi-

Można w rozmaity sposób opisywać miasto, dając przewagę pewnym za­
gadnieniom według swego osobistego uznania. Obraz jednak nigdy nie bę­
dzie całkowity, gdy nie dodamy osobistego wrażenia. Tq, że Jarocin przyjął 
nas mroźnym porankiem, obdarzając później cudną pogodą — to bezwzględ­
nie wpłynęło na zainteresowanie miastem, dało koloryt wrażeniu.

Mówiliśmy już na innym miejscu o 
szkołach, instytucjach gospodarczych, 
o ludności. Ale właśnie ta ludność po 
po skończeniu swych codziennych obo­
wiązków — musi też odetchnąć tro­
chę innym powietrzem. Myślimy o roz­
rywkach kulturalnych. Jarocin posiada 
jedno kino, (w czasie naszego pobytu 
szedł akurat film o Emilu Zoli. Niestety 
nie gięliśmy możności stwierdzić, jaka 
była frekwencji), dociera tu także 
teatr objazdowy. Czynniki miejskie 
twierdzą,, że zaspakaja potrzeby kultu­
ralne mieszkańców. Istnieje też projekt 
przeznaczenia osobnej sali dla gier i 
zabaw. Odrębny dział stanowi czytel­
nictwo. W tym miejscu silą rzeczy mu- 
simy znowu wymienić pałac w parku. 
Że tam jest Biblioteka Powiatowa i 
Miejska, że będzie wspaniała czytel­
nia, o tym już pisaliśmy. Warto jedy­
nie podkreślić znaczenie tak reprezen­
tacyjnego pomieszczenia dla propagan­
dy czytelnictwa. Nie będzie chyba te­
raz jarociniaka, który by choć raz w 
tygodniu nie znalazł czasu na ciekawą 
lekturę. Bibliotekę Miejską zorganizo­
wano dopiero w r. 1947, ale za to z 
uwagi na Ośrodek Szkolenia Bibliote­
karzy — będzie tó biblioteka napraw­
dę wzorowa.

Nie wiemy też w jakim stopniu ob­
dzielają Jarocin swą obecnością wę­
drujący po kraju z wieczorami autor­
skimi, organizowanymi przez „Czytel­
nika" — pisarze. Przypuszczać należy, 
że teraz, kiedy mają tak urocze i 
chłonne pomieszczenie (Zamek) i no­
wych słuchaczy (oprócz kursistów ze 
wszystkich stron kraju i województwa) 
powinni zaszczycić Jarocin swymi cie­
kawymi prelekcjami.

Aeroklub nie należy chyba do spraw 
ściśle kulturalnych, ale tym nie mniej 
trzeba choć trzy słowa o nim powie­
dzieć. Podobno się tworzy, a na miej­
scu jest już od dawna teren pod lot­
nisko i hangar. Działa tu również Liga 
Lotnicza.

A teraz zaglądniemy wreszcie do 
budżetu miejskiego. Jak już wspomi­
naliśmy w r. 1948 aż 22% z budżetu 
zwyczajnego (5 milionów) przeznaczo­
no na szkoły. I rok 1949 stoi pod zna­
kiem oświaty. Wydatki zwyczajne wy­
niosą 28 mil. zł, nadzwyczajne 20. (Mo­
wa tu o całym budżecie). Po oświacie

(przypominamy — 6 mil.) idą drogi pu­
bliczne, zdrowie i opieka społeczna. W 
inwestycjach na rok przyszły znajduje­
my całkowite urządzenie ogródków/ 
działkowych i jordanowskich, rozbudo­
wę rzeźni, naprawę zniszczonego dru­
giego zbiornika gazowego, założenie 
nowych gazociągów, budowę sieci ka­
nalizacyjnej o długości 1 km. Jednym 
słowem ciągle jest coś nowego do ro­
boty. Ale to dobrze. Bo świadczy o 
stopniowym zaspakajaniu wszystkich 
potrzeb tutejszych mieszkańców.

Stefan Sloniński

tet organizacyjny, który zajmie się w cią­
gu października urządzeniem imprez Łnfor- 
macyjno-propagandowych na rzecz przyjaź­
ni i wzajemnego poznania się dwóch na­
rodów słowiańskich, — Polski i Z. S. R. R.

Ośmiu lustratorów społecznych mianowa­
no ostatnio, których zadaniem będzie prze­
prowadzanie dorywczych kontroli we wszy­
stkich przedsiębiorstwach, nie wyłączając 
również spółdzielczych.

Z sali sądowej. Za odstępstwo od naro­
dowości polskiej skazani zostali przez Sąd 
Okręgowy w Ostrowie: Joanna Rychter z 
Topoli Małej — na dwa tygodnie aresztuj 
Jadwiga FTanz z domu Gratzke z Bogdaju, 
powiatu ostrowskiego — na jeden miesiąc 
aresztu.

Obowiązują nowe ceny na ocet i esencję 
octową: esencja octowa 80*/« luzem za 1 kg
— 760 . zł; butelkowa 100 gr łącznie z bu­
telką — 75,— zł; ocet z esencji 6a/» butel­
kowy za 1 litr — 75,— zł; % litra — 40.— 
zł; ocet spirytusowy 6*/» butelkowy 1 litr
— 75,— zł; % litra — 40,— zł; ocet winny 
butelkowy 1 litr —- 190,— zł; % litra — 
100,— zł. Dopuszczalne jest pobieranie 
zwrotnej kaucji za butelkę litrową zł 19,—. 
a za butelkę półlitrową — 13,— zł.

Z życia SL-u
Z końcem ubiegłego tygodnia odbyło 

się w Ostrowie zebranie plenarne Za­
rządu Powiatowego S. L. Tematem 
obrad były sprawy dotyczące bezpo­
średnio chłopa i związane z życiem 
wsi. Zebrani wypowiadali swe uwagi 
odnośnie walki z niesprawiedliwością 
na wsi, jak również w związku ze spół­
dzielczością produkcyjną. Na zakończe­
nie omówiono sprawę zjazdu działaczy 
powiatowych i gminnych S. L. w Po­
znaniu.

33

Dyżury lekarzy
w Ostrowie na miesiąc październik 1948 r. 
przedstawiają się następująco: 5—6 bm. 
dr M. Chmiel, Ostrów, ul. Wrocławska 1, 
telefon 693; 6—7 bm. dr Tadeusz Frydry- 
chowicz, Ostrów, Prosta nr 5; 7—8 bm. 
Wrocławska 1, tel. 693 ; 6—7 bm. dr Tad. 
Frydrychowicz, Ostrów, Prosta 5; 7—8 bm. 
dr Tatiana Makowiec; 8—9 bm. dr Florian 
Sztuba; 9—10 bm. dr Bronisław Masłowski; 
10—11 bm. dr Felicja Mikulska; 11—12 bm. 
dr Michał Chmiel; 12—13'bm. dr Tadeusz 
Frydrychowicz; 13—14 bm. dr Tatiana Ma­
kowiec; 14—15 bm. dr Florian Sztuba, 15 
do 16 bm. dr Bronisław Masłowski; 16—17 
bm. dr Felicja Mikulska; 17—18 bm. dr 
Michał Chmiel; 18—19 bm. dr Tadeusz Fry­
drychowicz; 19—20 bm. dr Tatiana Mako­
wiec; 20—21 bm. dr Florian Sztuba; 21—22 
bm. dr Bronisław Masłowski, 22—23 bm. 
dr Felicja Mikulska: 23—24 bm. dr Michał 
Chmiel; 24—25 bm. dr Tadeusz Frydrycho­
wicz; 25—26 bm. dr Tatiana Makowiec; 
26—27 bm. dr Florian Sztuba; 27—28 bm. 
dr Bronisław Masłowski; 28—29 bm. dr Fe­
licja Mikulska; 29—30 bm. dr Michał 
Chmiel; 30—31 bm. dr Tadeusz Frydrycho­
wicz; 31—1 11. dr Tatiana Makowiec.

Dyżur trwa w dni powszednie od godzi­
ny 18 do 6 rana dnia następnego, w sobotę 
od godz. 12 do 6, w niedzielę i dni świą­
teczne od godz. 6 rana do 6 rana dnia na­
stępnego, (md)

Drewnowski, sekretarz prezydenta 
Ostrowca—Święcickiego, zajmuje się 
organizacją reprezentacyjnego ban­
kietu w salach „Monopolu”. Pragnie 
przy tym zaskarbić sobie łaski swego 
szefa, który — jak głoszą wieści — 
ma zostać wiceministrem jednego 
z ważniejszych resortów.

Zostawiwszy w szatni kapelusz i 
płaszcz, skierował się w stronę lustra. 
Własna sylwetka zawsze działała na 
niego krzepiąco. Był wysoki, dobrze 
zbudowany. Wiedział, że może się 
podobać kobietom i zjednywać/zaufa­
nie mężczyzn.

Akurat większe towarzystwo o- 
puszczało lokal. Pusty, gdy Drew­
nowski wszedł, hall restauracyjny 
nagle się zapełń ł roześmianymi i ha­
łaśliwie rozmawiającymi kobietami 
i mężczyznami. Przez moment młody 
człowiek znalazł się pomiędzy nimi. 
Otoczył go zapach perfum pomiesza­
ny z ostrym odorem alkoholu. Jedna 
z kobiet powtarzała bardzo głośno: 
„Gdzie teraz pójdziemy, panie mece­
nasie, gdzie teraz pójdziemy?" Drew­
nowski, chcąc się przedostać w głąb 
hallu, spojrzał odruchowo na jej to­
warzysza. Ujrzawszy przed sobą tę­
giego mężczyznę w rogowych okula­
rach, szybko się odwrócił. Był to 
znany w Ostrowcu mecenas Krajew­
ski. Drewnowski znał go z bardzo 
jeszcze ódległych lat, gdy jako wy­
rostkowi zdarzało mu się niekiedy 
zachodzić do luksusowej willi Kra­
jewskich na Osiedlu. Matka Drew­
nowskiego była praczką.

Cofnąwszy się ruchem zbyt po­
śpiesznym. potrącił lekko towarzysz­
kę mecenasa.

— Przepraszam — powiedział tro­
chę niezręcznie.

Przed lustrem ogarnął siebie kon­
trolującym spojrzeniem. Dobrze wy­
glądał. Przygładził niedbałym ruchem 
włosy, popiawił krawat. Czuł jednak, 
że nie jest tak swobodny, jakby w 
tym momencie pragnął być. Nie był 
pewien czy Krajewski mógł go po­
znać. Wydawało mu się, że nie zdą­
żył. Chciał więc przejść do restaura­
cji, qdy naraz w głębi lustra ujrzał 
mecenasa Krajewskiego szepczącego 
coś do towarzyszącej mu kobiety. 
Instynkt natychmiast go ostrzegł, że 
jest mowa c nim Rzeczywiście ko­
bieta młoda platynowa blondynka, 
odwróciła się i spojrzała w jego 
stronę. Reszta towarzystwa zbliżyła

się do tamtych dwojga. Usłyszał za 
sobą nie dość dyskretnie ściszone 
głosy. Ktoś się głośno roześmiał.

Drewnowski pobladł i zacisnął pię­
ści. Raz jeszcze poprawił krawat. Lu­
stro odbijało kilka zaciekawionych, 
drwiąco uśmiechniętych twarzy. Nie 
mógł mieć żadnych wątpliwości. 
Tamci bynajmniej się nie krępowali. 
Palcami go sobie nieomal pokazy­
wali. To go otrzeźwiło. Odwrócił się 
bez pośpiechu 1 idąc ku drzwiom, 
spojrzał krótko 1 obojętnie na rozba­
wione towarzystwo. Gdy je mijał, 
szepty przycichły. Odczuł to jako 
swoje zwycięstwo. Już nie musiał 
tych ludzi nienawidzić. Pogarda wy­
starczała. .

Tak zwana bankietowa sala „Mo­
nopolu" mieściła się w głębi lokalu. 
Ponieważ me miała osobnego wej­
ścia, Drewnowski musiał przejść 
przez restaurację. Była to niska, nie­
zbyt rozległa sala z estradą dla or­
kiestry t parkietem pośrodku, z loża­
mi po bokach, teraz pełna ludzi, 
gwaru i dymu. Większość stolików 
była już zajęta. Po prawej stronie, 
podobna trochę do półmrocznej, ta­
jemniczej groty, znajdowała ~śię dru­
ga jeszcze salka. Mieścił się w niej 
bar, na razie pusty Zabawa zaczyna­
ła się dopiero.

Orkiestra grała akurat modną przed 
samą wojną „Oślą serenadę" i Drew­
nowski chcąc się przecisnąć na ko­
niec sali, musiał okrążyć zatłoczony 
tańczącymi parami parkiet. Wtem 
ktoś go chw^ycił za łokieć. Był to Pie­
niążek, dziennikarz z „Głosu Ostro­
wieckiego", drobny, czarny człowie­
czek o twarzy wymiętej i pryszcza­
tej.

Drewnowski me lubił Pieniążka. 
Znał go wprawdzie mało,.lecz słyszał 
o nim coś niecoś od ^więckiego. 
Tamci dwaj znali się sprzed wojny 
jeszcze i w pewnym- okresie kolego­
wali Za sobą w redakcji stołecznego 
brukowca. Swięcki wspominał o 
tvch odleałych czasach ogólnikowo, 
lecz o Pieniążku zawsze mówił i lek­
ceważeniem. jako o podrzędnym zapi­
jaczonym dziennika rzvnie

W tet chwili Pieniążek był rzeczy­
wiście podpity. Chwiał się lekko na 
przykrótkicb nogach i małe, niespo­
kojnie rozbiegane oczki miał przy­
mglone.

— Dobry wieczór — przywitał się 
z nim sztywno Drewnowski. — Jak­
żeż się pan bawi?

Pieniążek skrzywił się.
— Burdel, nie zabawa. Zwyczajny 

burdel.
Zachwiał się 1 znów się uczepił 

łokcia Drewnowskiego. Ten szorstko 
go od siebie odsunął. Pieniążek lepił 
się od niechlujstwa. Miał ha sobie 
pomiętą, brudną koszulę, maryna- 
reczkę kusą i wyświechtaną.

— Nie podoba się panu tutaj? Wy­
tworne towarzystwo, piękne kobiety...

— Burdel! — powtórzył Pieniążek.
— Czy nie przesadza pan?
I nim tamten zdążył odpowiedzieć, 

wyciągnął rękę.
—7 Przepraszam, ale muszę pana

pożegnać. Spieszę sie
Pieniążek stał w ciasnym przejściu 

pomiędzy stolikami. Rozkraczył nogi, 
ręce wsunął w kieszenie spodni.

— Gdzie się śpieszycie? Pali się, 
czy co?

— Wybaczy pan, jestem służbowo... 
Pieniążek pokiwał głową,
— Widzę, że czcigodny magistrat 

nie łaskawy dla prasy.,.
— Nic rm o tym nie wiadomo — 

odparł chłodno Drewnowski.
— Czyżby? Żaproszeńka na ban- 

kiecik nie przysłało się jednak.
Drewnowski natychmiast przybrał 

ton urzędowy.
— Redaktor Pawlicki otrzymał za­

proszenie.
— Pawlicki, Pawlicki! A Pieniążek 

nic nie znaczy?
— Pan wybaczy, listę gości ukła­

dał sam prezydent.
— O to. tol — wykrzyknął Pienią­

żek. — Pan kolega Swięcki.
Drewnowski zmierzył go ostrym 

spojrzeniem.
— Tak, prezydent Swięcki.
Dziennikarz nagle wytrzeźwiał. 

Wyprostował się i obejrzał Drewnow­
skiego zaciekawionym, trochę drwią­
cym spojrzeniem.

— Cóż mi sie pan tak przypatruje? 
— poruszył się niecierpliwie Drew­
nowski.

Pieniążek począł się drapać w nos.
— Zastanawiam się właśnie nad 

pewną sprawą, która pana, być mo­
że. mogłaby trochę zainteresować...

— Mnie? Obawiam się, że się pan 
myli.

Lecz na wszelk wypadek spytał.
— Cóż to za sprawa?
Pieniążek ciągle sie drapiąc w nos, 

spojrzał na sufit.
— Co za sprawa? Czy ja wiem? 

Może takie na przykład zagadnienie: 
zabierze pana ze sobą kolega Świę- 
cki. czy nie zabierze? Interesujący 
problem nie?

fClaą dalszy nastąpi)

WYKONAŁ!
JASKI i BILSKI — Mówią, że rysuję cuda, 

fakt, że ten to mi się udał.
— Coś za dumny ten dobrodziej, 
prztyczek w ucho nie zaszkodzi.

— Aj, jak w uchu mi strzyknęło! 
a to skąd się tutaj wzięło?


